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K r ó l e s t w o  p o l s k u  
W arszawa dtlid i 8  maja«

N adeszła świeżo t  Layhoch przyjem na w ia-  
donocść, iż N. Cesarż i Król, Pan baSs JVł Jości- 
wV p o w racan o  do stolicy państw a , przybędzie  doe 
W a r s z a w y  dnia ab B. m. (Korr■. loarst.)

W c to ra  o godzinie 3eiey Z północy przybył 
tu  z Petersburga W . Xiążę dziedziczny meklem- 
bursko-szwer vń*ki, i stanął w zamku królewskim 
w przygotowanych dla siebie pokojach* [Gaz. war ) 

Ob.e gazety warszawskie , z ićżnych miast 
królestwa, zawierają opis modlitw ii obchcdow na­
rodzin Wielkiego Xiążęcia Jegomosoi Cesarze. 
Wicza, Kondantego Pawłowicza .

W o L K t i  M l A s t O  k  r  a  K o  Wi  
(Z gaz. warst.) Kraków dnia 1 3 m ajd. P rźy  

kopaniu nowego kanału w tiiiey PVislney^ od* 
krvto dawne wodociąg', k tóre się w różne s tro ­
ny rri«sta rozchodzą.

Robpty przy mogile Kościuszki olbrzymim k ro ­
kiem postępują

T e a lr  kr. kowski sposobi się w świetne w ysta­
wy r.«* kontrakty ś. Jamkie* D ;nych  będzie wie­
le sztuk nowych , a mianowicie Oper, między 
imienr k m e d y a  heroicar.n iv a aktach, ze śpie­
wami, pod tv tulem  Kościuszko nad Sekwaną, c» 
ryginaioie wierszem napisana*

A  U 6 T R T A.
W ie d e ń , dnia. S  maja. ^ ledaw ńo fpisże 

gazeta bt^ lińska) odebrano tu  pomyślną wia­
domość z Laybach , iż po sczęśliweai akoń. 
czeniu w o jny  we W łoszech , całe wojsko 
rnssyvkie przeznaczone do Lcmbardyi i t.d., ode­
brało od M.- iarchy swego rozkaz aby do oyczyrny 
powróciło. W spm inione Woyskc n u  ruszyć napo- 
w ró t  zaraz r"mieySca, gdzi^ się znajduje. R*da 
nad -»orna w.ienua Wstrzymała podobnież uzbro­
jenia w krasu naszym. W noszą rląd, iż pogło­
ska o dalsł>. cb pr*edsięwz>ęciach przeciwko Hi­
szpanii jest bezzasadną-

Ntc jesoze pewnego ńie w iem y  (pisze daley  
gazeta bellnistca) o wyieździe M onarchów s Ł a j ­
bach. Co (|ak ślą zdaje) wkrótce nastąpi. Fowsze* 
ehn ie sądzą, iż oboje Cesarstwo Ichm ość wasi po* 
wróćą ve oołowie bieżącego miesiąca do tuteyszey 
Stolicy. W  staniku Schónbrunn c*ynią już przy-  
sposebienia n* ich przyjęcie. Xiąźę Salerńo, d ru ­
gi ayti króla neapohtańskiigo, zńbawi przez część  
lata w tu teys/ey  stolicy s  A r c y -X ię ż n ą  Klemen­
tyną  msłżjuką sWoją. v

D m a  5. Słychać (donosi Makonieo gazeta ber- 
lin.k ), iż oba NX. Cesarze, postanowili w yjechać  
dnia 5 b, m. z Laybach, a około iS  b. tli. przy ­
będą do tu teyszey  stolicy. N. Cesarz Alexander

toia tylko kilka dni til zabawić, i uda się w dal­
szą drogę na powrót do Rossyi* Dnia 1 0  b. m. 
spodziewamy się ta  przybycia Xiążęcia M etier-  
nich , oraz posłów; rossyyskiego , priiskiego j »n- 
gielskiego i francuzkiego. Słychać ciągle o na­
stępnym powsifechrtym kohgressie europejskim.

W ydane w A ńitry i urządzenie wskazuje przy­
padki, kiedy z powodu buntów* a naw et w razie 
oporu zapłacenia podatków i czynsżów , można 
pociągać wmowayców do sądu wojskowego. U* 
rządzenie to wyszła w językach niemieckim i sła- 
w o ń k io n

Dotąd 3 tylko austryackich półków piechoty 
a 3 j.*zdy, udało się do wschodnich granic ziemi 
siedmiogrodzkiey i Bannatu; więcey ich jednak 
pójdzie, jeśli potrzeba wypadnie.

W  Ł d t  it V. ,
(ź gat. w a M .) Neapol, dnia  St5 kwietnia. U- 

źycie surowych środków pozbawia nas nadziei po- 
wszechnry amnestyi*

Xiąźę Canoso, minister policyi, kazał tu n ie- 
dawuo uwięzić jenerałów Pędrintllo i Colletta, 
oraz półkównika W aird , i byłego członka p r l a -  
‘sienlu Borelli, a to za znoszenie się listowBe z o- 
anbami za graoieą. Zaprowadzono wszystkich do 
zamku S t Elmo.

W łóczące się jesoze bandy rotboyników prze* 
fywasą spokoyność w prow incjach . W szystk ie  
prawie gmi iy pragną przybycia woyska austrya- 
ckiego dla własnego swego bezpieczeństwa.

Kornmissya śledcza rozpoczęła już swoje u r rę -  
doveanie. Składa się z Xiążęcia Sangro , i 6  je­
nerałów- majorów.

Panuje spokoyność w Syćylii W oysko nea« 
politań-kie powróci ptaintąd i żołnierze udadzą 
się do dorhu.

O kręty  Wojenne angielskie i hiszpańskie od­
daliły się Z tu te jszego  portu, dostały tylko fran- 
ouzkie. Zawinęła tu  flotylla ftespohtpmka* k tó­
ra  ż morza adryatyokiego powróciła.

Kawaler O m a , poseł bezpańsk i ,  zasmucony 
Upadkiem konstytuóyi naszey, pożegnał dnia i3  
b, m. króleWica następcę tronu  w Caserta, i dnia 
1 6  b. ttt. wyjechał de R zym u.

Znany opat Abbaty E m anuelTaddei,który przed­
tem wydawał gazetę pod napisemKoostj'tucyonistat 
a k tó ry  niedawno utracił urząd naczelnika wy­
działu w midisteryum sprawiedliwości, został po­
słany na lat 6  do klasztoru nmsyonarży w 7Va- 
ntolii Gdy odebrał ten rozkaz, nie miał Wcale pie­
niędzy , bo nigdy ich nie oscZędżał. W sparła  go 
zaraz bogata pierwsza aktorka teatru  St. 
Carlo , (Colbran) posyłająo mu 3oó dpkatów na 
drogę, i wyznaczając 5o dukatów co miesiąc na 
życie<
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W edług  wydanego t a  dnie 16 b. m. obwie- 
sczenia poiicyi, były jenerał porucznik W ilhelm  
P e p e . ma bydź natychmiast śmiercią ukarany, 
gdyby się gdzie w kraju pokazał.

Sąd woyskowy tuteyszy wydał dnia 18 b rń. 
następujące obwiesczenie : „ Sąd woyskowy, usta­
nowiony postanowieniem króltwskiem z dnia 9 
kwietnia, i zebrany w nowey warowni [forte  nuo- 
vo) celem wydania wyroku na Pawła Ruggiero , 
urodzonego w N eapolu , mającego lat 2»* z  pro- 
fessyi piekarza, za posiadanie zakazanej brom, u- 
łua l  go winnym zarzuconey mu zbrodni, i według 
2 go artykułu rzeczonego posUnow ienŚ3, większo­
ścią 7 kresek przeciwko 2, skazał go na śmierć.”  
W y ro k  ten we dwie godziny potem przywiedzio­
no do skutku.

Dńia 23  b. m. sąA wojenny miał wydąć w y­
rok  n» -4ch m eszkań ów, k tórzy  chcieli umknąć 
n* okręt hiszpańsku Z łaje się , iż tylko jeden, 
to  jest »ptek<rz, u k tóregi w kieszeni znalezio- 
no dyploiha Karbona* ów (WęgUrzów) będzie ska­
żany na śmierć.'

Po ustanowieniu sądu woyskowego, rozbraja­
nie mifszkań^ów w stoi cy i prowincyach, idzie 
spiesznie.

R ty m , dnia  24  kwietnia. W ysłana z Neapó* 
lu dejmtaoya złożyyła w wielki piątek Monarsze 
swemu hołd uszanowania, i zapewniła go o w ier­
ności 1 przywiązaniu mieszkańców stolicy. Toż 
samo uczyniła deputkoya z prowincyi Terra di 
Lavoro. Deputacye zaś z Bari i Terarho miały 
W poniedziałek wielkanocny wysłuchanie u Króla 
neapolitańskiego.

W  niedzielę wielkanocną dał Król neapolitań- 
ski wielki obiad w pałacu Earnese. Byli n» n:m 
królewio bavyarski, X ią ię  Henryk, brat króla pru­
skiego, X ią ię  saski M axym ilian  z  córkami swe- 
mi, ora* wszyscy posłowie przy dworze tego Mo­
narchy . Tegoż dnia zrana Oy ciec święty odwie­
dził nawzajem króla neapolitańskiego w pałacu 
Fąrnese.

W czoray  zrana Pan Ónis, dotychczasowy po­
seł hiszpański przy dworze neapolitańskitrij a t e ­
raz  mianowany posłem przy dwprse angielskim, 
zniał wysłuchanie u Króla Óbojey Sycylii , oddał 
m u 'list odwołujący, i pożegnał tego monarchę.

Słychać, iż kardynał Albani, bawiący w M o- 
denie  , mądremi swemi radami, danemi Xiążęcia 
G enueńskiem u , przyłożył się znacznie do po­
myślnego ukończenia wypadków piemontskich.

Modena, dnia  28 kwietnia, Dtisiey3*a gaze­
t a  tuteysza donosi , iż gdy Król sardyński W i­
ktor Em anuel, uroczystym aktem, wydanym dnia 
i g  b. m. W N icei, oświadczył, iż s t 4 e trzym a się 
postanowienia swego względem złożenia korony, 
przeto  Xiążę G enueński, K arol h e l i x , P^Łyjął 
dostoyność królewską.

W czo ray  przybył tu  Hrabia  Mocenigo, nad- 
awyożayny poseł i pełnomocny minister rossyy- 
ski przy dworze sardyńskim.

Od granic W iotkich, dnia 2) kwietnia. Sły­
chać, iź Xią£ę Cisterna  przybył do M o d e n y , i 
prosił osobiście Xiążęci* Genueńskiego o p rze ­
baczenie. Mówią nawet, źe je otrzymał, z rozka- 
żem, aby w dobrach swoich bawił.

Król W iktor Em anuel od czasu przybycia 
swego do Nicei me chciał się z nikim widzieć. 
Przejeżdżał się k ilkakrotnie , a lud witał go ra- 
Jośnemi okrzykami. Prośby brata jego Xiążęcia 
Genueńskiego, nie potrafiły go skłonić do przy- 
jęcia znowu korony, którey się zrzekł. Zastrzegł v

sobie tylko dom wieyski w okolicach Turynu , 
zwany M ontcallier, i część zamku, gdzie mieszkał. 
Nie myśli jednak powrócić prędko do T urynu , i 
ma się pierwey udać do M odeny  i Luki.

Po sczęśiiwie ukońozoney kampanii piemont- 
skiey, Hrabia N eipperg  przybył do P arm y , i ob­
jął, znowu swóy urząd kawalera honorowego przy 
Xięźnie. W oyskó parmeńskie , któremu Hrabia 
Bubna , naczelny wódz, oświadczył zadowolenie 
swoje, aaymuje jescse Bobbio i dolinę Trelia .

Deputacye wysłane z Genui do M odeny, N i­
cei i Turynu , powróciły , i przywiozły pociesza­
jące zapewnienia. W szed ł oraz do Genui szwa­
dron jazdy z korpusu Hrabiego de Latour.

Oyciec święty odprawił osobiście wielko tygo­
dniowe obrządki religiyne w kaplicy Syxtusa w  
R zym ie , w obecności Króla neapolitańskiego, X 'ą -  
żęcia saskiego M a xym ilia n a , X:ężney FhP-ydyi 
i t. d.

Niejaki Balzano, zbiegły emissaryusz , który 
uszedł baczności rządu, zebrał w Sycylii nieda­
leko Corleone bandę Kai bonarów 1 za ął zamek 
Chicesu, który dawmey należał do rodziny Co- 
lonna, a który  on teraz chce objąć w posiadłość* 
jako część spadku po Katarzynie Colonna, X,ę- 
żney Castiglione. W ysłano przeciwko niemu od­
dział woyska.

W  Genui zamknięto uniwersytet, a nawet szko­
łę lekarską, do dalszego rozkazu. Dnia 2 3 b .m . 
weszła tam brygada grenadverow gsvardyi, któ­
ra  stała w Now arze. Gwardya ta  wynosi teraz 
i , 5 oo ludzi, a pia bydź powiększoną do 3 ,000 
Austryacy zajęli pobhzkie wrąjję , lecz słychać, iż 
nie weydą do miasta. Mnóztwo ludzi wynosi się 
ztamtąd: cfioerowie, żołnierze i obywatele cze­
kają w porcie na pomyślny wiatr, niekiedy na­
pełniają powietrze okrzykiem: N iech  ży je  koń«
stytucya !

F R  A  N C V A .

(z gaz. beri. i hamb.) P a ry  i  d. 28 kwiet. Onć- 
gday przybył tu vice-hrabia Chateaubriand, poseł 
nasz przy dworze pruskim. *

Pogłoska, jakoby X ążę Decazes popadł w nie­
łaskę u Króla, jest zupełnie bezzasadną.

Dnia 2 4 b. «.i. przeieżdżał przez Bordeaux  
sztabowy of cer rossyyski, wysłany gońcem z wa- 
żnemi listami.

Czynią tu  ciągłe przysposobienia do korona- 
ćyi Królewskiey. Doświadczano już zrobh nago 
tym  celem paradnego pojazdu. Pan Bopst, jubi­
ler nadworny, pi kazał Monarsze koronę, którą 
między mnemi drogiemi kamieniami, zdobi sławny 
brylant zwany Regent, który był zastawiony przez 
dyrektoryat francuski bankowi berlińskiemu.

Utworzyło się tu towarzystwo kapitalistów, 
które za opłatą 600 franków uwalnia każdego po­
pisowego od służby woyskowey, to jest, iż jeśli­
by los na niego przypadł, w tym  razie tow arzy­
stwo daje adatoego zastępcę.

Onegday odprawił się wspaniały pogrzeb zmar­
łego marszałka Beurnonville . Rogi całunu t rz y ­
mali marszałkowie Jourdan  i Oudinot, ora* pa­
rowie Hrabia Rapp  i Xiążę Doudeauoillc.

Gazeta rojalistowska tu teysza  pod napisem: 
B iała  chorągiew, umieściła w szyderskim sposo­
bie co następuje: „ ’T w ierdzą  w Neapolu*, iż
sławny jenerał Pepe został mianowany pierwszym 
doboszem  Europy, za rzadką umiejętność bębnie­
nia retyrady.’’

P  a ry  i  dnia a m a ja . W  ozora w kośoiele Pan-



my M ryi odprawił się * wnika uroczystością 
chrzest Xiązęc.'a Bordeaux.

Hrabia Montesquiau, cpat, i hrabia Blacas o- 
trzyruali od Monarchy dostoyność Xiążęcą, a vioe- 
hrabia Chateaubriand, par Francy i, i teraźoijyszy 
pełnomocny poseł w Berlinie, został mianowany 
ministrem stanu' i członkiem tayney rady.

Kawaler h a  dux i, dotychczasowy poseł hisz­
pański przy dworze naszym, wyjechał onegday 
do Madrytu, gdzie obrymie urząd ministra ia- 
teressów za&ranictn_, ch.

Dwie ro te  twierd/e mają bydź Wystawione 
We Fra cyi^

Slvcluc tu o nowym kongressie , który ma 
się zebrać w B lo is , bluko 3o mil od Paryża.

Odebr ne tu luty z Genui donoszą, i i  poseł 
hiszpański przy dworze s.rdyńskirrr, wydał wcią­
gu tygoania przeszło 5ooo paszportów do Hsspanii.

Sądzą (pisze gazeta-' pary tka), i i  sprzymierze­
ni Mon&ri Uo* ie podali rządowi hiszpańskiemu no­
tę, wynurzając swóy sposób myślenia o zaszley 
polity cz tey odm ame »i H  szpanu. Podobną nv tę 
rr.ianć taksę posłać do Lisbany. ZcUje śię (do. 
da|e wspou ni na.g Zitaj, iż Sardynia pozyska kon­
s ty tuc ją  representacyyuą.

Onegday bvt tu n a  polu marsów ćm wielki po. 
pis straży bokowey, gwardyi Królewskiey i o- 
aady. Ok ł • g idziny l  czey z południa huk dział 
ogłosił przybycie Monarchy, który siedział w o- 
twartvai pojCździe » Madame, Xiężną Angouleme 
i Xięxną Berry. Monsieur i X ążę  Angouleme 
przyhjl konno Marszałkowie i liczni oficerowie 
głównego srtabu jotaczali Króla.

N I E M C Y .

{gai. warsz ) Od brzegów Menu dnia i  ma­
ja . Królowa 8«ska, naruszona w wielki piątek 
paraliżem, od tego czasu moono choruje.

W o y s k o  E l e k t o r a  H e  k ie g o  ma się składać s 
6000 piechoty, kilku kompaniy jazdy gwardyy 1 
2 pułków huzarów. Będzie ora* batalion ertyi- 
leryi piexzey i szwadron konnev. Wspomnio- 
ny Elektor kupił majętuość Schóńfeld, i dawszy 
jey nazwisko Avgust w uh., podarował elektorowey 
w roc/cieę jey uiodzm.

W  powiecię wąsserbur*.kiin w B*waryi, licząc 
cym 22.600 mieszkańców, sąd ziemiański ma tyl- 
ko 5 spraw do zawyrokowania, inne bowiem za- 
godził. Szkodują na tem dway obrońcy przy rze- 
czccym^ądsie, z który ch jeden nie byt woale czyn­
nym.

Hannower dnia 3o kwietnia. Czynią tu przy­
sposobienia z powodu spod/iewanrgo w miesiąca 
wrteśniu przybycia Monarchy naszego. Zdaje się, 
iż oprócz członków rodziny jego, przyjedzie z nim 
kilku innych Xiąiąt.

N I D E h t - A N J l Y .

(z ga t. Warn.)  Bruxella, dnia  29 kwietnia- 
Spodziewamy się tu wkrótce prpybycia Xiątęcia 
Wellingtona.

Słychać, iż polfcya francuska rozesłała po ca- 
łey granicy północney opis kilku piemontczyków 
* rozkazem, aby ic h , jeśli się pokażą, uwię­
ziono.

Sprzedają tu  wizerunki Xiąięoia greckiego 
Ypeylanti i uwięzioney Panny le Normand, sła- 
Wney kabalarki.

H i s z p a n i i  A.
(s gaz. beri. i hamb.) Madryt dnia 30 kwietnia,

Słychać, i i  rząd nasz skłania się już do u m an ii  
niepodległości Ameryki południowcy, tak, j k prżed 
5 ± laty Anglija uznała niepodległość Ameryki 
północney.

Z powodu zaszłych tu  d, 14 sierpnia r. ż. 
rozruchów, skazano podporucznika Martinez na 
śmierć, dwóch zaś innych ńa lo-inletnie więzie­
nie, a 3 taa Ccioletnie więtienie w kaydanacb.

Uwięziony kanonik Venuesa napisał obr nę 
swoję. Oświadcza, i*to, co nazywają spiskiem, 
jest. tylko ■preiekt.ftm, którego nikcńiu nie udzielił. 
Co się tycze drukowańey odezwy, uznaje ją w pi a- 
wd/ie za wykroczenie, lecz nie za zbrodnią prze­
ciwko kraj >wi, twierdząc, iż w tey mierie sąd 
przysięgłych, stosownie do uchwalonego prawe, 
Wyrokować powinien.

Utrzymują za rzec* pewną, iż mocarstwa 
sprzymierzone odpowiedziały rządowi naszemu 
w zaspokajającym sposobie, oświadczając, iż nie- 
tylko same wdawać się nie będą do >nteressów 
Hiszpanii, lecz nawet nie dozwolą, aby ktokol­
wiek bądź pod jakim pozorem do nich się mieszał.

Municypalnośó w Maladze pcd*.ła do stanów 
jprośbę, aby Huzpanł, którzy dawniey sprzyjali 
Józefowi Bonapartemu, byli uważam równie jak 
inni obywatele, i mieli prawo do wszelkich urzę­
dów.

. P  O R T  U Ge A L I J A.
(z gaz. warsz.) Lisbona, dnia ió kwietnia. Po 

zńiesiei iu inkwizycyi ś. w krain naszym, dobra jey 
wzięto Da skarb, a pisma, taebuńki i t .  d. odda­
no do publiczney biblioteki.

T  U R C Y A.
(z gaz, warsz.) Od granic Tureckich dnia 7 

kwietnia. Słychać, iż Woysko tńreekie, którego 
pełno je t W Stambule, zabiera się do cszańoo- 
wanis tey  stilJcy.

Xiążę Ypsdantf wszedł * 1000 żołnierzy i  
3 działami do Jlukarestu, a nazajutrz po nadeysciit 
jego, Teud,r SI ud ster wyruszył do A otreekanL 
Na duchowieństwo i żydów nałożono h miliony 
piastróW pożyczki w całych Multanach.

Woysko greckie w Multanach podzielone jest na 
3 korpusy, c kttremi ypsylanty  ma pociągnąć ka  
Sylistryif dla|opauowama nadbrzeźów morza czar­
nego. Teodor Sludzier myśli przeprawić się ze Du- 
nay, p&aoweiNikopol 1 posun ąć się potem óo Sofii9 
dla rozpostarcia powstania w Bulgsryi i Serw ii.

Do Xiążęóia Ypsylanti przyłączył się X iąźf 
Kantakuzen, potomek dawnych Cesarzów greckich.

M u l t a n y  i  W o ł o s c z y z w a .
Ód granic M ultan dnia 6 maja. De- 

putacya, wyiłana przez rząd tymczasowy mul- 
tańtki do Baszy lbraiłowa, wraz z prośbą do Wv 

( Sułtana, oświadczającą poddanie się, została od nie­
go dobrze przyjętą, i otrzymała zapewnienie, Ż8 
wszyscy mieitkańcy Multan, którzy me mieli u- 
działu do wypadków w Multanach, doznawać mają 
pokoju i bezpieczeństwa. Basza ten dił także ro*^ 
k»z tymczasowemu rządowi, aby wyułał do nie- 
gó natychmiast drugą deputacyą, dla naradzenia 
Się nad środkami, któremi możnaby ńaypewniey; 
i navłatwiey znieść buntowników snaydującycb się 
w Multanach.

Druga ta  deputacya wyjechała z Jas do Ibra- 
iłowa, i oczekuje tamże z bo jaźnią skutków, któ­
re nastąpić mają.

Żołnierze greccy będąoy jescze W Janach niej



dają się także nakłonić do opusozenis miasta , a 
przf  7. ponowione namawiania, którym słaby rząd  
multsński nie jest w stanie zapobiedz, taki mapą 
n a p ły w , i* podług wiadorndści, nadessiey dzisiay 
2 Jasi, liczba żołnierzy greckich , t  im ię zoaydują- 
cych s i ę ,  w ynosi do 800 ludzi.

W ie lu  bojarów me dowierza zapewnieniom 
Bsszy Ibraiłowa przywiezionym przez deputaeye, 
i uchodzą zn*ylepszem swojem mieniem częścią 
do Bukowiny, częścią do Bessarabii. Sami nawet 
nayznakomitsi kupcy ładują swoje priednieysze to ­
wary* i W ysyłają  z* granicę.

Względfem dalszych przedsięwzięć Y ^ ty ła n ­
iego m® maóiy zupełnie pewnych wiadomości.

nocna-atnerykańgoy nie wiedzą, jak użyć pienię­
dzy swoich; kupuią więc papiery skarbu* e, kio. 
rych oena podnosi się.

1 M E Ś Y K A  P Ó Ł N O C N A .
(z gaz. tt»arsz.) Nowy York dnia j 3 marca.

Z  p o w o d u  upadku handlu, k u p cy  i kapitaliści p ó ł-

W olno Drukować F. N . GoLański Czł. Kom. Cen z.

Ś Ś 5 W A Y C A R Y A .

(z gaz. Wursz.) Berna, dnia  23 kwietnia. Pe­
wny znakomity urzędnik m k ł  niedawno podać 
pewnemu zagranicznemu Ministrowi lisj.ę imienną 
wszystkich szwayoarów , którzy, podług zdania 
jego, należą do sekty Karboriarów.

Rząd jednego z większych kantonów szway- 
carskich radził rządowi drugiego kantonu , aby 
wszystkich zb eglych cudróziemcÓM, podeyrza- 
nych o należenie dc sekty W ęgorzy* wypędzić 
kśzjił, co miało t - t ż e  potem 1 w innych kantom cb 
nastąp e. W!m.ofet>k ten jednak znaczną większo, 
ścią kresek odriUcoDc*

. Ot W ilnie w D rukarni Redakcyi.

Obtcrwacye
meteorologi­

czne.

t Czai o b ie r w ic / i > W yiokoid  Barom. Wy». T h a t. Raan. j w  i  ł  i  r y .
( dn. 9 irednia. 1 27 cal. 8,47 ón' ^ .7 .^ 5  itop n j Żadbódni
[ dn. 1 0  M u l . J ay -  8 6 +  7.58 -  ! Żac bodni
I dn. i i  godz. 5 i a ? -  9. 3 ** +  * -  : diacaafisas

1J olud. Zachodni

O d is '» . -ę pcw ifl| 

Pochm urno J
Pochm urno t

'  .  l i
Pogoda

P o d z i ę k  6 w a fi i  e\
Obywatele powiatu bobruySkiego, w maią- 

tkach, w ,których górą lat dwie k wateroWalaLitew* 
sko-Uiitńskiey dywizyi konno afrtyleryyska N. 5o 
rota , 1 sotnsiedsj onych nadesłali do mnie pismo 
dnia 11 apryla t. r. datowane, z żądaniem oświad­
czenia komenderującemu takow ą rotę J W , Za- 
charjaszowi S.ergiejewioaowi Szuszerynowi pier- 
wo półkownikowi, dziś generał majorowi 1 ka­
walerowi, publicznie wdsięcznośoi za spokoyną 
Lonsystenoyą i karność wojskow ą, jaką dowiodł 
wespół z PP. ober - oficerami sobie podkomen­
dnymi od momentu wevscia w tuteyazy powiat, 
zasczepiająo wspóln;e prawdziwą z obywatelami 
zażyłość. Takową chęo obywateli naymiley dla 
runie spełoić, IĆni bardsiey, iż będąc w liozbia 
onych codziennym prawie tego byłem świadkiem, 
Przesyłając więc d,> Redakcyi gazety K.ur. L 't .  
upraszam o.zsmiescienie w pisma publiczne* Dat 
T o k u  1821 miesiąca maja 3 dnia*

S te fan  D aszkiew icz M arszałek P tu  Bobruysk.

Sądy E xdyw izor akie.
3 . Dekf'etem Rem issyynym  Sądu Gł. 2 De* 

partam entu Obwodu Białostockiego w  sprawie 
J W . Jana A lo izego  Hrabi Potockiego z  jeg o  wie­
rzycielam i i  preteneorwni roku 1821 mca marca 
J 7  dnia w ypadłym , Sąd  T axa torsko-E xdyw izor-  
ski na rozdzia ł m ajątku tegoż J W . Potockiego  
m iędzy  kredytorów  jeg o  przeinaczony , ad fun ­
dom hrabstwa Boćków w pcie bielskim położone- 
go w terminie dnia 18 apryla te g o i  foku zje­
chaw szy, po ufundowaniu ju ry zd y k ć y i* I po uła­
twieniu początkowie przynoszonych od stroti ią -  
dań , następnie przez w yrok dnia p 1 te go i  mie* 
siąca ogłoszony  , nakazał inwentacyą i wyrttiar 
całego hrabstwa Boćków oraz wszelkiego majątku  
do J W . Jana Hrabi Potockiego przynależnego , 
koleją UZnał kom portacyą , tak na J W . Potockim , 
jako  też wzajemnie na wszelkich jeg ó  kr edyto­
rach i pfetensofach stawających i niestawających^ 
i  oną zło żyć  do kańceilaryi Sądu spraii) cyw il­
nych bielskiego i drohickiego powiatów W dniu 
pierw szym  czerwca roku bielącego zalecił; dla

ostatecznego za i ukończenia całego dzieła eiedy- 
Wizorskiego, ter.nin w d n u  dwódziestym  drugim  
tiowemóra roku tegoż zam ierzyw szy  , g d yb y  w 
tym  czasie w szyscy kredytorow ie , z jakiegoko l­
wiek źródła m ający  doi J W . lana Potockiego  
rosczenta,  z  dowodami one probującerni >ami, lub 
przez umocowanych od siebie, do Sądu tegoż j a - 
w d i Się n in ie jszym  w iy w d  i zaw iadam ia. W  
przeciwnym  boWiem razie ie  skutkiem pow yższe­
go  dekretu Sądu Gł. Białostockiego dla kr id eg o  
niestnwdjącego i  n iezg łasia ją tego  się w jego choć­
by nayspraw iedliw szey rzeczy , w ieczny upadek 
c zy li  am issya zapisaną zostaniei i ie  poźniey ża ­
den z tychże w ierżycieli do majątku nieraz wspo­
mnianego J W . Jana Hrabi Potockiego ‘raflać nie 
będzie miał prawa , ostrzega i ogłasza. Jakowe 
uwiadomienie aby w Gazetach krajowych St. P e­
tersburskich i Kur. L it., Zagranicznych berliń­
sk ie j i Iwowskiey , tudzież w arszaw skiej po trzy-  
krotnle w Numerach po sobie następujących do- 
miescZOnjiń i ogłoszonym  b jło  mieć chce i pesta- 
nawia. D zia ło  się w Boćkach roku 1821 mie­
siąca apryla  2 1 dnia. ■

Jan Rutkowski p rę ty  dujący exdyw izor.
M arcin Jaworowski E xdyw izor.
W incen ty  Łapiński E xdyw izor.
M ik o ła y  O ld akaw sk i E x d y w i z o r *

Franciszek Kram kowski E xdyw izor.
Sądow y E x d y w . Regent Stanisław Baszkiew icz.

m i e n i e .U  w i a  d o

3. Niźey podpisany Dentysta ap- 
probowany przez Koliegium Medi- 
cum w Berlinie i Warszawie, prze- 
jeźdźaiąc przez to miasto ma zas- 
czyt szanowną publiczność o poby­
cie swoim uwiadomić, udzielaiąc 
swey pomocy ubogim bezpłatnie.

J. NeUmark* 
Mieszka przy ulicy trockiey 

w  domu Scalaka pod N* 3 98.



DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N. 56.

W ilno dnia n  maja 18 a » roku v. s.

Arendowna dzierżaw a.
1 Opieka szlachecka P tu  Słonirn. stosownie do  

postanowienia swojego * mocy zezwolenia JH  cyw il­
nego Grodzień. G ubernatora, n iie y  w yrażone ma­
ją tk i 1 exdyw izorskie schedy dla niemożności w r y ­
ch łym  czasie w ybrania zo n y c h  skarbowego rem a­
nentu, w ypuscząć będzie p rzez publiczną l ic y ta c ją , 
na którą wzywają* życzących  ostrzega , i i  każdy  
kontrahent pow inien b yd i opatrzony przyzw o itą  
k a u c ją  oraz p rzy ją ć  obowiązek opłacenia z góry  
calkow itey skarbowey zaległości, biorąc w arendę 
na czas taki jaki w m iarę umówienia się o roczną  
opłatę do w ybrania całęy należności będzie odpo­
w iednim  te: m ina  na takową: licytajpyą s ą  p rzezn a ­
czone w dniach  2 0 ,  2 8  m aja i 1.0 ju n ii t r. iedriak- 

gdyby kto z kontrahentów p rzed  albo i po tyc.fi 
term inach weyść w umowę ■ m iał zam iar tedy  k a ż ­
dego czasu dla wzięcia kontraktu  do opieki F iu  
SI m im . jaw ić się może.

Folwcirk Zenopnl X c ia  Z en o n a  Połubiń- \gu skar-1 
sk ego za d ług  IV . Dułubowskiego z a 1 
Ukazem R zą d u  w opiekę objęty m a dy  
m ow  włościańskich o im  zabudowania  
dworne, grunta  stanożęcie 1 - -

Z  exd yw izy iS to szsztw sk iey  schęddDocht 
rowiczow z trzem a poddany m  grun tem , 
sia-iozqci:p : i lasem  - -

Schedo. S za d u rsk iey , poddanych dwóch 
z tckiem iż w ygodam i - - - -

Scheda Salomei Jacewiczowey poddanych  
dwóch etc

Scheda Szpita la  dam skiego poddany je -  
' den etc. - - - '  - - -

Scheda Jagm inow  bez w łościan - -
Sche'da Ignacego Saplięy  - 
Schedać Kutwienia - - - ,  - - -  -
Scheda B ałtrom ieja Rodowicza  - - -
Scheda M ateusza  S łau ty  -
Sch-'da Konstancy i OriUszko/wey 
Scheda Z a ch a ry  as za P rzy  wołowskiego 
Scheda Jana Janow icza  —  - - - -
Scheda A lexa n d ra  Buchowieckiego 
Scheda Jana B ronica - - - -
Scheda Skolimowskich  - - - - -
Scheda A ndrzeja  Szostakowskiego - -
Scheda Jana Z-enkowskiego - - - 
Scheda J ó z f a  W obnera  - - - - - -
Scheda Jo-: f a  Telatyckiego  . - - -
Scheda X ię lz a  Putwińskiego -  -  - 

z  E x d y w iz y i  Szeyjnackiey  
Scheda Piotra Herm ańskiego  - - -
Scheda B ry g id y  Soldenpafowey - -
Scheda H eron im y R ząsn ickisy  - -
Scheda Ptrnyciecha Ostrowskiego - -

z E x d y w iz y i Iw ahkow ickiey  
Scheda Filipa Kam ińskiego zwł.iścianinei 
Sit he da SzddurSkiego • 1 - - - - -
Scheda Tadeusza Siedziakows h e  go 
Scheda Jana Eysśnonta - - ‘ -  -
Scheda A ndrzeja  Szostakowskiego - -

C złot.ek opieki szUicheckiey Ptu Słonim skiego  
P rezyden t Z iem ski tegoż P tu F erdynand  B o rzy -  
tnowski.

Sądy Exdywizorskie.  
i .  Roku  1 miesiąca maja  1 dn ia  Sąd  

T axatarsko-  E xdyw izorsk i w m ieście  powiatowem  
T ro k a ch  agitować się m ający, remissą Sądu Z iem ­
skiego powiatu trockiego na rozdzia ł majęti o ic i  
Junczan w  ternie powiecie po/oioney, m iędzy wie- 
r t y  c e l i  zeszłego Franciszka Tomaszewskiego d w o ­
rzanina b. Skarbu Litewskiego naznaczony, po z a ­
łatwieniu wszystkich pierwiastkowych oczewistą  
sprawę poprzedzających  stop m  ow, czyn i ninieyszą  
trzykrotną p rze z  G aze ty  Kuryera Litewskiego a w i *

••biidę. i
Ilośćdłu -[ 
gu  sAur-j 
ódwego. 1

a s. KJ
2 1 2 5o

584,
!

1 0 !
538 x8 i |  

\ |
1 7 0 2  i 1
15 1 23
23 9 l |
i3 sij
8 ! 5 iii
2 7 3i
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1 6 65
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1 6 , i 8 ł
1 6 7ii
2 3 i 2 3 |
16 ! 7ai

zacyą ,  i e  do celu rychłego usatysfakeyonowania  
kredyłorów zeszłego  Franciszka Tomaszewskiego  
przedsiębiorąc o s ta tec zn o  od dnia  i 5 nnttępne-  
go miesiąca czerwca terażmeyszego  1 8 5 2 1  roku  
przys tąp ić  do oczewistego rozpoznania p '  etensyów  
i zudccjdowam a sprawy, ostrzega interessowane o- 
sdby mogące mieć prawne stosunki pretensyow swo­
ich do funduszu zeszłego Tomaszewskiego , aże­
by pud utratą rzeczy , na termin po w yzey w ym ię-  

■ m ony stawały z  dowodami do tegoż tcxotorsko- 
E x d yw i  żorskiego Sądu w  Mieście po w ia to u im  
Trokach agitować się mażącego.

(podpisano) b. Prezydent Z ie m .  Ptu  Troc i 
E x d yw iz  r Ignacy Tański,  b. Sędzia Z  em. Ptu  
Troc. Józef W'rotnowski, Sędzia Z ie m .  Ptu  Troc. 
Franciszek Kleczkowski.

P  o d r a  d.
5 W iadom ość od ko.nm isśyi wileńskiego kom m i- 

soryatskiego depo, o a rtyku łach  żywności i m ate- 
r yałów, rozdzielonych na gatunki, po trzebnych dla  
grodzieńskiego dyw izyynego  szp ita la ; na co iriają 
się w teyżs  kom m issyi odbywać ta rg i w miesiącu  
ju n ii 1821 roku.
A. N a  owsiane krupy  -  

Sol - - -
Słód jęczmienny  
—  żytn i  -  -
miód przaśny  -  
mąkę pszenną

/ -  -

P ierwszy targ
dnia  1, drugi 2,  ___ . owsianą - - - - \dr.ia 1, drugi u,

  mydło czarne smolane  -  J a trzeci ostate-
  patokę  - - - - - -  |  czriy dnia 5go.
— m ydło jądrow e - -
—  siemie konopne
—  pensak  - - - -
—  krupy jęczmienne -
— swice łojowe.

B . JM a mięso świeże - -
—  stynkę suszoną - -

■ — to y  barani -  -
— . sadło świnie - -
—  ' łoy wołowy  -  -  -

* _ i  masło  - - - - -

—  oliwę - -  -  - -

C. N a  kapustę kw aszoną szarą
  buraki kwaszone  - -
— . różną ja rzyn ę
—  chmiel
—  cybulę zieloną  -  -  -
—  klukwę  -  -  -  _

czosnek  -
—  chrzan w korzonkach
—  cybulę w główkach

J P ierwszy targ  
dnia  6 ,  drugi  
7  , a trzeci o-  
dhteczny dnia  
l8go.

zone  -  -  -  I
n ę  - -  - - I Pierw si
-  -  -  -  r  yj/im lO

w szy targ  
drugi  

i3 a trzeci o- 
•tateczny dnia  
ińgo.

D . N a  drwa jedriopolanne 

—  —  trzypolanne -

Osmey Hassy Łund. 
Sekretarz Bohdunow. 
12 klassy Kostylew.

Pierwszy targ
dnia  1 5 , drugi 

fiti a trzeci o- 
stuteczny dnia
•2 0 g 0 .

P o z e w .
2 W e d le  Ukazu Jego Imperatorskiey Mości Sa. 

mowładnącego całą Rossyą etc. etc. etc.
Ufr. W incentem u Tymińskiemu wachmistrz,  

konney gwardyi królewsko-polskiey i kawalerowi 
legii honorowey aktorowi sprawy, Szymonowi D a -  
maszewiczowi, J. W esselow i.Felixowi Przyałgow-  
skiemu P. Grodzkiemu’, W incentem u W o y d y le  
i Michałowi W o y n o ro w iczo w i, świadkom czyli  
pieczentarzom do zaocznych i nieprawnych iu-



skrybcyow obligacyynych piszącym s i ę , pczew 
przed Sąd Ziem, P tu  Rosień. w r. ninieyszym 
1821 ciągle rxystuiący z instancyi urodzonego 
Ignacego Bueevvscza b Prezyd. Ziem. r Rosień. 
z re fe ren cy ą .do manilestn r. 1820 julii 2.1 w Ziem. 
Rosień. wyniesionego, a “przez Kur, Lit. w tymże 
r. 1820 lipca 5 o cima za N, 91 a co do popraw­
ki omvlek redakcyi sierpnią 25  dnia za N. 101 

5pótr.zvkrotS publiczności ogłoszone ,o, i dodalssych 
dokumentów wieczystych i.pism.a dowodow czasu 
rozprawy złożyć się mających w sczególności w y­
niesiony o to, iż obżał. Tymiński, uprojekrowavv- 
szy los swóy odjęciem cudzego majątku poprawić, 
przysposobił wczt śme dowody, do naynieiprawie- 
dliwszega prześladowanie kroku, żał. delat. w ce* 
lu albowiem zaosnowaney pretensyi, oświadczył 
się przez szanownego Przyjaciela w roku prze­
szłym 1820 m junio niby ś. p. Leopold Bacewicz 
sy n, żal. już od lat dziewięciu nieżyjąc za siedmiu 
in 'kribcyam; obligacylnemi, jedney niby w roku 
1809 augusta o na czer. zł. io,*drugiey 1809 
maja (> na czer, zł. 20, trzeciey w tey samey da­
cie na czer zł. 10, ci.wartey i8 io au g u s ta  5 na 
ci-er. ł. 70. piątey 1811 julii 3 na czer. 3o, szu- 
stey 1812 juln a3 na czer. zł. 78, siodmey 1812 
grudnia 16 na czer. zł. 478, a w ogóle niby summy 
rekodayney czer zł. 6g 5 obżał.' zawinił, a tako­
wych Jnskryboyoyy kopie kommunikując, opłaty 
rzeczoney summy z procentami zarekwirował, 
a jeśliby dobrowolnie żał. nieopłacił, albo majątku 
ziemskiego '.-odpowiadającego summie i procentom 

V niezav.iodl, z ogólnego majątku i subslsncyi w y­
zuć zadeklarował, po dóyścu nijespodzie waney ła- 

, i \vev wiadomości, żał. delat. ku obronie swojey, 
odwołując się do sprawiedliwości i mocy praw 
krajowych, łaskawie nain przez Nasjainieysze- 
go Monarchę darowanych prz td  publicznością o 
swojey krzywdzie manifestem powyżey na czele 
cytowanym oświadczył się, ą przeciwko projektom 
obżał. naywiernieyszą żałobę wespół z explika- 
cyą  stosowną do praw, tymże manifestem ogłosił, 
mianowicie: że nayprzód majątek i ruchomość, 
jaki żał. posiada sam usilną pracą i pilnym s ta ­
raniem całego wieku poczciwie z e b ra ł , bo ani 

, w  sukcessyi, ani w posagu po swey żonie ś. p. Juli­
annie Siemaszkownie nic nie wziął; przeto słusznie, 
podług woli swojey rozdysponować m a prawo; 2re 
jako metryki chrzestne 1 sepultura poświadczają 
w Bogu odpoczywający Leopold , syn żał. u ro ­
dzony w r. 1792 marca 26 za wzrostem, do nauk 
szkolm. ch Kroźskich pojezuickich pod nadzór 
proffesorow i nauczycielow był oddany, kosztem 
1 nakładem dostatecznym rodzicielskim traktował 
szkoły do r. 1809 raca jurni, późniey w domu 
oycowskim W karności rodzicielskiey pomagając 
w gospodarstwie , i pod zawiadywaniem mająo 
wszelkie dochody pieniężne sobie powierzone 
niebył stratnym i marnotrawnym, a w 1. 1812 
kiedy woysko francuzkie do kraju wkroczyło, u- 
ńikajac ogłoszoney poniewolney konskrybcyi przy­
jął dobrowolnie służbę cywilno woyskową w kor­
pusie żandarmów w pcie Rosień., W jakowey słu­
żbie kosztem oycowskim wewszystko był upro- 
widowany, i żadnego kredytu niepetrzebował a gdy 
reyterada francuzka nastąpiła, że był małego zdro­
wia i niezdolnych sił do ńiarszu w domu oycow- 
skini został się, potem zachorował na malignę i 
dnia 6 marca 1 8 13 r. mając lat od urodzenia 
swojego 20 miesięcy 11 i dni 10, umarł, wszakże za 
życia swojego nń miał majątku sobie oddzielone­
go a jąko nieletni niemiał też i prawa bez woli oy . 
cowskiey długi zaciągać, w ostatku znajoma sy-

tuacya była powszechności w pcie Bosień. obżal. 
Tymińskiego, że nife kapitalista, niepossesionat. słu­
żyć pnoże ku przekonaniu, że nakładem d. bro- 
ćzynnościś. p. W ielmożney Zaleskiey Starościney 
Szwetowskiey do szkół chodził, a nabywszy nieco 
nauki, po krótkiey aplikaeyi w palestrze Telsz. 
przystał w r. 1612 w służbę żandarmeryi tegoż 
Ptu, kosztem i nakładem powiatowym w tey  słu­
żbie był uprowidowanytn, niepodobna rzecz była 
zebrać kapitału do kilkunastu tysięcy zł., jaką 
summę ogłosił za pożyczoną nieżyjącemu synow i 
Leopoldowi żał. del. Koncept to jest z żadną ! 
prawdą niezgadzający się. Chąc przeto; żałują- 
cy delator wypróbować niesłuszność p re tensy i , 
tak sam preteiiscra jak i świadków czyli pie- 
czętarzy obligow zaocznych 1 nieprawnych a 
z kondudy nieznajomych i nieosiadłych cbżał. 
Szymona DamaszeWicza 1 dalszych ńinieyszym po­
zwem powołuje do Sądu w proźbach, nayprzód 
ponieważ jest sprawa z nienaydującemi się w pcie 
Rosień. i nieosiadłymi. kopii tego pozwu przez 
K ur. Lit ogłoszenia a jako za meposiadających ma. 
jątku ziemskiego w tymże pcie prąwney kaucyi 
1 paręki złożenia, do dowodow żał. bliższym uzna­
nia. nieprawnych iuskr bcyow obligaeyinyrh ska­
sowania, od napaść uwolnienia, pretensora jako i 
świadków czyli pieczętarzy fałszywych obiigow 
wedle srogości praw penami ukarania, expensow 
prawnych zwrotu i  tego wszystkiego co czasu 
rozprawy przez produkta i repliki dowiedziono, 
będzie/decydowania, z wolną poprawą żałoby,

Roku 182/ mca apr. 21 dnia W oźny Ptu 
Rosień świadczę, iż w sprawie W .  Ignacego Bu- 
cewicza Prezydenta Ziem Ptu Rosień. dwie ko­
pie tego pozwu jedną do Kur, Lit, a drugą JPP- 
W incentem u Tymińskiemi W achmistrzowi woysk 
poi Szymonowi Damaszewiczowi i YVesselowi, 
Felixowi Przyałgowskienm P. Grodzickiemu, W in ­
centemu Woydyllc, Michałowi Vl'synorewiczcwi 
jako niemającym ziemskiey o mdłości d » drzwi 
Sądowych przybiłem. Jerzy Krezko W oźny Są­
dowy P t u ; Rosień. Xijjzt-va Z.nudz.

Roku 1821 mca kwietnia 2 2 dnia przed akta­
mi Ziem. P tu  Rosień stawając osobiście woźny 
rellacyą takowego pocwu urzędownie zeznał, przy­
jąłem Antoni Paszkiewicz Ziem. Rosień. Regent.

Roku i ó 2 i  kwietnia 2 3 dnia. Tako wy pozew 
dozwala się drukować zaświadczam, Prezydent 
Ziem. Rosień. Jan Kalinowski.

\  F rzedaz majątku.
2 Na mocy plenipotencji podaję do publiczney 

wiadomości i wzywani kontrahentów, iż jeśliby kto 
z nich życzył kupić majętność Be:espon w mińskiej  
Guberrui w Borys, pcie leżącą do dziedzictwa J W . 
Jerzego Zenowicza należną , w której znajduje się 
i 5o dusz męzkich a domów włościańskich 38 i kil­
ka siemienistości do osadzenia sposobnych, mającą  
znaczną ilość lasu sosnowego i innego, oraz obfitość 
sianoięci i wstęp do lasów 'sąsiedzkich 1 dwóch je­
zior, leżąca ndd rzekami Btrezyną i Banią oraz 
Czernicą, na której jest młyn i walusz, oprócz tego 
cztery domy we wsi Klepkach oraz las i sianożę- 
cie na schedę Jerzego Zenowicza z exdywizyi Za-  
moskiey na texe doczesne udzielone w, tymże pcie- 
lezące, raczył pr ryby d i  do majętności Berezponia 
dla obejrzenia obszernośći i dalszych szczegółów, 
oraz dla ostatecznego umówienia się gdzie w każdym  
czasie o kupno wymienióhego maiątku kączyć mó- 
zna. Karol de Schregrois Schweizer.

W yjeżdżają ta  granicę.
1 Do Królestwa Pruskiego W ileński obywa­

tel Leybo Szepszglou icz Gtnsbtrg, na miesięcy  10.



D O D A TEK  D R U G I DO GAZETY K U R Y E R A  LIT E W SK IE G O  N. 56.

W ilno dnia t t

O ś w i a d c z e n i e .
' o.  Ż a  rozkazem  Jego Im pera to rsk iey  Mości.

W y p is  z pro tokułu  potocznego D ekre tu  Sądu 
i-ozbiorowego fo rtuny  J W .  A lexandra Hrabiego 
Chodkiewicza J. W .  P.

Koka 1821 miesiąca m arca  18 dnia Sąd ro z­
b iorow y fo rtuny  J W .  Alexandra Hrabiego Chód* 
k iew icea  w kursie swojego dzieła dopeiniwszy li­
k w id a c ją  długów massę m ają tku  J W .  debitora 
jenerała  H rabiego  Chodkiewicza W gubcrmjach 
wołyńskiej',  kijowskiey i m ińsk ie j  będącego cią­

żący ch  , ustanowiwszy massę czynną z tychże 
dóbr sk ładającą się, oraz za ła tw iw szy  Wszelkie 
zaw ody  tego dzieła kallokacyą uprzedzające, kiedy 
już w czynnościach swoich nic więoey m eiipatru*  
jr ,  jak tylko przystąpienie  do kollokacji.  Spozie­
ra jąc  zaś na dekre t  Sądu GŁ kijowskiego W w y­
konaniu te ra z  będący, przez k tó ry  nlehkwidują- 
cy 111 się wierzycielom W końcu dzieła tego zadekla­
row anie  unadku 'po lecone -temu sądowi zostało, ze 
sp raw ki zaś w  swem dziele uczynionego, gdy się 
w y k ry l i ,  iz ray p rzó d  w miesiącu iipcu 1819 roku 
p rzez  re z o lu c ją  swoją pod N. 4o w protokule-po­
tocznym  wypadłą, na mieysce ju rysdykcji  w mia­
s te c z k u  C zarn rln  i u odbywającey się, wierzycieli 
J  W . Hrabi Chodkiewicza w zyw ał do likwidacyi, 
k tó rą  to  re zo lu c ją  dla wdadoiności onych w ak ­
ta c h  Sądu Gł. kijowskiego na dniu 7 ziemskich 
radom yst,  na dniu 18 skwypskich na dniu 20 ma- 
chnowiec. na dniu 22 i 25 miesiąca augusta obla- 
to w an ą  została, osobno zaś przez gazetę K u ry e ra  
L itew skiego  pod N. 1J8 i 191, takow e postano­
wienie swoje obwieścił, potym  w roku tym że 1819, 
dnja 18 8 b ra  przenosząc sądow nictw o swoje z 
m iasteczka Czarnobyla do m iasteczka M łynowa 
Podolentcz p rzez  re zo lu c ją  swoją pod N. 5o za-, 
padł-ą dnia 21 8bra w ak iach  Sądu GL w ołyń­
skiego, dnia 27 t< goż miesiąca W ak tach  Sądu Gł. 
kijowskiego, dnia 1 now em bra W ak tach  ptu ro< 
s .eń śk ieg o , a dnia 8 tegoż, miesiąca w- ak tach  
dubieński .lj oblatowaną. i przez gazetę K uryera ' 
L itew skiego w N. 266 i 25g ogłoszoną d o s taw ie - -  
m a s i e  na mieysce jnzysdykcyi w  miasteczku Mły- 
liowie* tychże wierzycieli w zywał, potrzecie  roku  
te^oż  1819 dnia 24 kbra  przenosząc sądow nic tw o 
z m iasteczka Młynowa do miasteczka 'Czarnobyla, 
podobnież przez re zo lu c ją  w protokule potoczriym 
pod N. 71 roku tegoż dnia 29 xb ra  w ak tach  
ziemskich dubieńskich, roku 1820 dpja 5 -stycznia- 
w  ak tach  ziemskich radomysł. ab la tow aną;  po- 
c zw arte  podobnież przez re zo lu c ją  w roku  1820 
dnia 24 m arca  pod N. 88 zapadłą i w  gazecie 
K u ry e ra  Litewskiego pod N.42,45 1 46 dbmiesczoną 
do s taw ien ia  się w dniu 10 maja, na te rn n n  osta­
tecznie przez plenipotenta maŚ3y wyznaczony 
tychże wierzycieli w z y w a \%p»piąte kiedy Sąd Gł. 
kijowski m w en tacyą  w dobrach pćtrykow skich i 
czarnobyiskich zalecił, to  i w owczas Sąd n in ipy-j  
si*y przenosząc sądownictw o z. m iasteczka M ły­
nowa do m iasteczka Czarnobyl,, przez rezolucyą 
swoją w roku  1820, dnia 29 iipca wypadłą, dnia 
18 augusta w ak tach  skwyrskich, dnia 20 w ak­
ta c h  machnowieckięh, dnia 20 w ak tach  Sądu 
Głównego kijowskiego, dnia i 4 w ak tach  rado- 
myślskich i Są fi u  Głównego wołyńskiego, dnia 17 
W ak tach  rówieńskich  i dnia 18 w  ak tach  du- 
bieńskich jednego 1820 roku  zajawioną i w gaze­
cie K urye ra  Litewskiego pod N. i a 5 , io4 i io 5 
domiesczoną w zyw ać ty ch że  wierzycieli jescze 
nielikwidujących się na  g ru n t  miasteczka C zar­
nobyla nie przepommał. Nakoniec roku 1820 dnia 
9 ybra kiedy już wszelkie m aterya ły  do konsty- 
tucy i massy zagotowane zostały po przeniesieniu 
sadow nictw a z miasteczka Czarnobyla do dóbr 
Wołyńskich i zaiundowaniu jurysdykcyi w mia­
steczku Młynowie, przed konstytucyą massy jes­
cze poraź siódmy wzyw ał melikwidujących się 
Werzyfcieh do stawienia się w tym  sądzie i oka­
lan ia  p re tensors tw , jakie do massy n in ie js z e j  mieć 
ńiogą a po lakow ych obwiesczeniach lubo się ciż 
Wierzyciele w sądzie nmieyszym stawili, i likwi-

M a ja  1 8 2 1  r o k u  v. s .

dacyą sw ych długów pozyskiwali , wszelako k ie­
dy kom portacya massalna nie naucza, aby p rócz  
Zalikwidowanych już długów m ogły  jescze pozo­
stać  jakie, k lóreby  massę m ają tku  J W .  debito- 
to ra  w gubernijach kijowskiey, w e łyńskiey  1 rmń- 
skiey położonego dotykały, owszem z powyższych 
i wieloheznych zawiadomień spodziewać się nale­
ży, i i  żaden już z wierzycieli pre tensye sw oje do 
dóbr rzeczonych  mający, w  okazywaniu p raw  swo­
ich i. zaliczeniu się na  massie kredalney mepózó- 
s tał,  nadchodząca zaś kollokacya przyśpieszenie 
w w ie rzyc ie lsk ie j  sa ty s fak c ji  i nakoniec reg u ła  
d ek re tu  Sądu głównego kijowskiego w w ykona­
niu te ra z  będąca, s tają w tey  kpnieczności.' iżby 
nielikwidującym się dotąd wierżymełom p re ten - '  
syą swoją do niassy kredalney  w' giibernn kijów-, 
wskiey, wolyńskiey i m ińskiey będącey.m ieć m o­
gącym, upadek  za d e k la ro w a ć , p rze tp  Sąd tem i' 
p rzyczynam i powodowany zdecydował'.'-*- Ponieważ' 
żaden już z wierzycieli gubermóvj ': kijdwskieyj* 
mińskiey i w ołyńsk ie j  p re tensva  'swoją d a ' ' t ć y ź e '  
rnassj  m ających, nie przychodzi i zgłoszeńi'4’ się* 
naw et żadnego nie czym  i aby' jacy już k o l n i e k ’ 
bez likwidacyi pozostać mogli, k o m pńrtacya  raassal- 
na nie poucza , przyspieszenie \  zaś ocżcłciw ańey  
przei. wierzycieli sa ty s fak c ji  * i zalecenie r i a j r y -  
chleyszc , zakończenia,} tego ’dżieja j s taw ią  sąd 
W te y  konieczności aby juz nie oczekując na hith** 
pewne przybycie (jeśli są  jacy. JeScze) wićy*ycieli,^ 
p rzys tąp ił  do kollokacji , dla tego 's tosćw hie d o r 
regu ły  sądu głównego kijowskiego- w w ykonan iu"  
te raz  bęflącey, w ierzycielom  k to rzvby  p r e te n s y i - 
swojey do massy jk'redalney w1 guberni jach k i jów - 1 
skiey, w ołyńskiey i mińskiey położoney, w ty m *  
sądzie nie zajawili, Upadek wieczny, oprócz p re - r' 
tensyi W . W o lań sk ieg o ,  k tó rem u  ' d j l la ey a  do' 
dnia 24 te raźn ie jszy ch  miesiąca i roku  dozw oloną 
została, zadeklarować, i źe sąd ninieyszy w dniu 
22 te raźn ie jszy ch  miesiąca i roku  p r z j  stąpi do 
kollokacyi n a jp rz ó d  na dobrach  #o łyńsk ich ,  w ie ­
rzycieli toy  massy zawiadomić i dkL ich wiadomo- * 
ści ninięyszą rezo lucyą do ak t  pow iatu  dubień- 
skiego podać zalecić, t lzy tano  roku  1821 dnia 18 
m arca .  ' - -

' l a k o w y  wypis z p ro toku łu  sądowego ro k u  
idącego 1821 dnia 18 m arca  w ak iach  p ow ia to -  *
w ych ' dubieńskiph óblatoWany w ydając o zgodno- ‘ 
ści pośw iadczam 1 maśsy rozbioroyvey J W .  A lexan­
d ra  Hrabiego Chodkiewicza G. w oysk polskich 
Sędzia Jan ZAjeski, byw . Dubień. P tu  podsędefc - 
z s trony  opieki Józefa H rab i  Chodkiewicza
Jan Józef z  Dobry Dobrzański.

9. W  e z  w  a  n i  e.
, ó  Konsystorz Rzym sko katolicki duchowny 

Jmiudzki, na skutek sw ych  rozolucyow, p o ,dwóch  
prośbach urodzonego A ndrzeja  Sztacha ro tm istrza  
•b woyśkpoi.' 2 b-listopada  1819 I 25 sierpnia  1820 
roku ferowanychy * nie m ogąc doczekać się sukces- 
So-ow zm arłego w dniu 21 kw ietnia  18,17 r °ku ' 
ś. p . cciędza E m eryka  de Fedak b. plebana T ry - 
skiego, do a sys to w a n ia  Sprawie .z  odbytey urzę- 
dowie ta x y  pozósta łey  jego  ruchomości, pod  roz­
rządzen ie  w dniu  5 styczn ia  181 p roku p rzez  
X iq ięc ia  Jegomości Biskupa ZrtiudrMego i  kaw a­
lera orderęw  sobie przesłaney, w zyw a p r ze z  g a ­
zetę tychże sąkcesso-ów, jeże li się otfi g d zie  tn a y -  
dują} aby sam i osobiście lub p rzez  praw nie umo­
cowanych plenipotentów t  dowodam i do tego po­
sługującemu, p rzed  dniem 3 listopada idącego ro - ‘ 
ku u Sądu stawali, inaczey honsystoVz po upływ ie  
tego terminu pod niebytnęść ju i  sukceśsorów spra­
wę p ow yiszą  w eźm ie pod ostateczne zwyrokowanie. 
R a t 1821 kwietnia 25 w mieście W arniach P tu  i(- 
Telsz. Guberni i  L it. W ileńskiej.-

O fic ja ł Bonawentura G oylewich
Sekretarz Franciszek Ciedroyćj £

\ \



O ś w i a d c z e n i e '
5. W y p is  z ziemskich „Btu B.ohaczew’6 

skiego
Koku 1821 miesiąca apry la  1 dnia, na urzędzie  

Jego  Im peratorpkiey  Mości ziemskim P tu  roha -  
c z e  wskiego zn a jd u jąc  się osobiście W .  Hipolit 

. \V oyzbun Sędzia gran iczny  P tu  bobruyskiego po- 
mżsfey manifest przy opłacie do skarbu  Monar** 
szego jiiwocznych poszlin pięciudziesiąt kopiejek, 
do Met podał w  te  słowa pisany, H ipolit W óy~ 
zbun  sędzin graniczny powiatu  bobruyskiego k a - '  
.yvaler o rd e ru  ś. Jana jerozolimskiego, w y czy ta  w* 
szy w gazecie K u ry e ra  Lit.  kilka kroć p o w ta rza ­
n e  przeciw ko m nie oświadczenie imieniem JW> 
B arba ry , ^.jdawiszpw Żlabiełłowey general  leytnan- 
toW ey by łychw oysk  polskich na wszystkie  wm ieś- ' 
czprię sczcgiiły odpowiadam następnie: poświęcimy*
szy . 2S . lat,  obowiązkom w p len ipo tencjach  oą 
£)y«g,e-nerąłuwey iSabiełłoWf.y w ydanych, na m nie 
'włożonym, jp d ń iąc  je z nayw iększą gętiiwpśpią. 
łięz względu na wiek i zdrowie osłabione, pocią- 
gpiony eosta ję tn  do usprawiedliw  if nią się, p rze -  
ęiw ko dptkliyvip w ystaw ianym  c s l r o ą y ^ ,\V. G es 
jięrął,uijvey « za r^p tom  i ty m  . naybarziey., k tó re  

cel zaipiast wdzięczności uroczyście za,* 
ręczęn y y .  nie ty lkę  nadgrody prpez a5 la t  zasłużone j  
dęlmówifńia ale ; w yzucia z w łasnośc i w koszto- 
w ^ y ch /^ p r^ ę tach ,  garderobie, komach, pojazdach,

a - l * y .  tkiedżą i  zeŁę.pl"id^in /ki0,J

niem honoru, zagrożeniem memu majątkowi uWił- 
żam  w oświadczeniu pod imienietń JVV. Geuefałos 
w ey  Zabiełłowfey do z iem stw a P tu  grodzieiisluegd 
Wniesionym, zam iary  z chęcią pozyskania papie­
rów , mojey sum m y J W .  Półkow nikow i Pęczkow - 
skieniu w róku 1810 przezemnie k redy tow aney  
prżyw łascżenia, mimo Względy usżanow ania, muszę 
się przeciwko tem u  zarzu tow i tłumaczyć} nada­
jąc rai J W .  G enerałow a Zabiełłowa pełnomocnic­
tw o  1813 roku junii 5o dm.'i, i tegoż ro k u  julii 1 
w  ziemslwie ptu mohilew skiego przyżuarie, a pó­
źn ie j  na oświadczenie W .  K rzyszto fa  Niezaby- 
towskiego rok,n przeszłego 1820 w gazetach  ogło­
szone, zadaiąće n a d u ż y c ie , jakoby pleóij.otencyi 
odpowiednim, bo pochodzącym zg ru n to w n eg o  p rze ­
konania oświadczeniem ufności nie vvątpliv/ey w y ­
raz iła  powody, k tó re  .ie są a rgum entem  do zbicia 
n iedorzecznych wihoskow każdy się na to  zgodzi, 
a ty ch  dwóch pism użycie i jako św ia tła  do w y ­
prowadzenia z błędriey ną drogę jasney p ra w d y ,  
k tó re  się w  tym  mieyscu wypisane z oryginałów  
kład mą, a n a jp rz ó d  plempotencya. Barbara  z Za- 
wivzow Zahudłowa G enera ł  ley tnan tow a byłych  
Wóysk polskich kaszte lanowa m iń sk a ,  wiadomo 
czynię ty m  moim pełnomocnym w  żaden sposob 
Wzruszyć się niemogącym zapisem W Jlhanu H i­
politowi- W oyzbunow i strażnikowi mińskiftmu d a ­
nym na tot iż ja m ając  doln a in teressa  i  proce- 
d e ra  z róznem i i-hmościann w litewskich wileń­
skiej, i grodzieńskie v, m ińsk ie j,  biało rusko mohi- 
lewskiey 1 sanktłpetersbjirgskiey  guberniach rospo- 
łożońe, gdy dla podeszłych lat i słabości zd row ia ,  
odległóśet m iejsc , zaym im ać się ty m  w szystk im  
n ie  jestem w  •stanie, przekonana blizko dy^odzie- 
isto .le tn im ,doświadczeniem  o czcigodnym nharak- 
>.erze i p raw d z iw e j sbmsiedzkiey przyjaźni, żń 
dołożeniem się tswyim rozmnożył m a ją tek ,  rz ąd  
śgpłśppd-irski i in teressa w kw itnącym  ta r z y m a t
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dyąop honor vTra4ęm;e , ,n ą  Ji.ezzjsącbiycft <^now;ane - 
tn.„vemamach, wymagają razenG w  opisaniu okoli-

M neritloviey, jakie W m  ,
d  t> ó r  z v j Sawo o bo.vv .ąz.jfo y , p}e ni p ot e n o vi nakłoniły, połnźeiuu, nem odpowiednią za t ro skhw osc  jegó 
tipHc\<wd,'itoi, vęsży.iVk<ł >~ięp.! zbije n ieprzyzw oite  , wV m irrzę nagrodę 1 wdzięczność aby w iw epfzen- 
VAW»$kWvóVvpWa>dsi. każdego kfoby R>lnj.e ro- 
aumi&ł r/B AVJaWfjftfnicm, przekona, o W ^yśp ia .ch  
a tnego s>ę. dla. .d ąb ra j .Jyyy^ęoera loe
\-M£'l « yn#K iv*^> f nądeWiszvśikę,Oli,rzyt;4f  ,. i i  p rze­
c iw k o '  wląsitępuatf-, wyznaniu w p-sdiąrh ju ryzdy- 

sWym  * « lad eę t .w  m .\»po».ańmopyph. oddając my tit 
.surawicdhWóść nię zechcę JVV. Ge-c«yJnaośgiqm/lspp^^if#JWóśĆ H>|._  „

n e ra ło w a  swego szanownego cha rak te ru  ml ypa- 
cad# n a rąża ć  posą<l?*tuie. Prąwrię.męw.ić; 1 joney.
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p rzec iw ko  azardownym  postępkom jedynie J W .  
G enera łow ey  szkodliwych.sławie, zdrowiu, spokoj'- 
XIości. a najjvHętęj godzącym  na w ydarcie  mająt­
ku tjdć  spraw iłem  umiarkowanego dżiajania s p o - ; 
gobąhti ‘i na tym  w szy stk o  postanowiłem  stopniu, 
gre Iirtywrócónc- prawa używania bezpecznego  
w ła s n o ś c i ,  póskaminiopjp zapędy, niepćr.o^umięnii  
S1e ,  zaprowadzony porządek pożytecznego  j a w n i e j  
n a m e d b a n e g o  g o s p o d a r s t w a ,  z w i ę k s z o n y  o ty le  
t n a j a t e k  dożyw otni że )■ g b  y k H o sć  podwaja przy*  
kum.dm z .a 'm t w M H  cenę dw óch w ie le  znaczą- , 

ych  w dHiroói.-ohsżwrrtdstM, w lasach tow arnych  
d a l s z s ^ ’ w.veodarhi.przy tym  załatw iających od-

z\ ł y  się VapitHy »n'riatiowVicit* w .  S te fan o w iM ie-  
wabvtdwskiemU' 1 9 ,^ 0 de*er: r.ł. oprócz tu  ktipno 
d r tw ln n  n ą tk ó w  20,000 -czer. zł. o d ^ n e g o ,  oprócz
kdkw k r o ć  sta, tysiccv. Zł jp o l  jakie się stały łu ­
pem  grabieży roku„ęp.rócz świadczenia, r ę k ą  
inacief>v ńską, synom, córkom;'W nukom , n iem n ie j  
w ś d i tk ó w  ń.i 'ich e u n k c ją ,  jescze n ierów nie 
Większy yk rćku ' * | W i - 'G eń & e ló ite j  zostaw ać 

*:a Vihlubliie ew re in  dla mnie, a pożyteczne 
( ienerdlow ev p r z v s l ^  tjrocZystemi akiam i zape- 
wnioney, nateyąlp. mi ,oczekiwać, wdzięczności 
1 nagrody, lcoz kied^f z bolesną serca, z ębraze*

waDCy opiece ogólną sy tu a c ją  i in tecessa moje 
wuw riavrntiicyszej przeszkody w stępu  i n ikom u 
bdpowiedzi zarwądzał i u t rzym yw ał obrałem,i po­
stanowiłem  tegoż \V . H ipolita W oyzbuna  za ge- 
łieralrtcgo plenipotenta: wolcn zatćm  i m oceh be- 
Wsie W . Hipolit W oyzbuti ogulną sy tiiacya ihoją 
tząd z id ,  dysponować, dobra jedne przedąw ać d r u ­
gie nabyw ać, p rzerasiaw iać .arendow ać , m t ra ty  w y- 
bferaic. po iy tkpw iw szelk ich  wytiaydoiiać, ew ikcyi 
n a ' t i ich  opisywał?, dusze jt żeli tego potrzebh  w y- 
m^jiaća będzie w bankach Monarszych lub w pow­
szechnych opatryw aniach  zakładać, długi od de­
bit o row zyskiwać, p rocederem  czy k reka tm  pra -  
Wnerni cży przyjacielskim um iarkowaniem  koń­
czyć, w yrokam i żriosnemi koiitentow ać się. a od 
uciążliwych rozpisywać -się' i apeilować orjl niz- 
sżych ju ry sd y k c j i  aż do Rządzącego Senal.u, ple- 
n ipó teh tow  jednych zdalać drugich k re o w a ć ,  do 
k a ż d e j  ju rysdykcji  J po trzeby  oimyautovz do za­
rząd zań  ekonomicznych użytecznych p rz y jm o w a ć ,  
a  niespoteohnych do służby, u s u w a ć , a ćo tylko 
gdzie i  z  kimkolwdck na mocy teyze p iłnom o- 
cney p l e n ip o te n c j i  nieraz wspomniony v\' Hipo* 
\ t  W oyzbun  umocm, postanowi i uczyni, to  w szyst­
ko  ża mocno W'ar.ńe i nieporiiszorie p i s y  jąć obo- 
Wićrmję się* a na, przypadek śmierci, kukcessoro- 
tvio w zruszać atii przeistaczać, takCwego posta- 
bosviema mieć praw a nie powinni pod zaręką w a­
żność rzeczy  wynoszącą i k a ra m i  osobistey re -  
takcyi. I  ba tom  dała ten  m óy pę-łnóinocny ple- 
m potencyyny  zapis prży śy / iśd e t iw ie  W  W .  F ie- 
czętarzoW ustnie i o c ie c /h to  odeninie uproszo- 
tiych Działo sig w b ia ło rusk im M ohilew ieroku  lfylŚ 
miesiąca junii ao dnia. Podpisuję się Barbara  z Ż a- 
yv-iszovv Zabiełłowa G e n e ra ł  leytnantowa. Ustni® 
i oczeWisto proszony za p ieczątarza ód J W . B a r ­
bary  z Zawiszów Zal/iełłowey Generał ley tuan to - 
w ey  b. w. poi. kfisa'i-ebnowey mińskiey, do tego 
pełnomocnego plen ipotencyynego z.rpisu, na u rzą -  
dżeme Wsźelkierni jev dobrami, ogólną s y tu a c j ą  
i in te resam i,  jak o b sze rn ie j  w e strzedzim e poscze- 
gulniło, W JP an u  Hipolitowi W oyzbunow i s ta r .  
mińskiemu w vda’/tTgo, podług p raw a podpisuję się 
Fabian Święcicki CzćrćkłJWskiego p tu  óbyWatel i 
Są^du n iiszeg a  zasiadający. U stnia i o czew ilto  p ra -



S ł o n y  z a  pi-e'cze t a r z a  od  J W J P a n i  B a r b a r y  z Ż a*
W isz o w  2,.ib<elłoWi-y G e n e r a ł  l e y t n a n .  b ,  w .  po i .  
k a s z le ! ,  m iń s k ie y  do  t e g o  p e łn o m o c n e g o  p le n ip o -  
t e ń c y y n e g o  z a p is u  W J P a n u  H ip o l i t o w i  V Voyzbu- 
h o w t  s t r a ż .  m m .  n a  r z e c z  w e  s t r ż b d / i n i e  w y r a -  
ż o n ą  d a n e g o ,  p o d łu g  p r a w a  po d p isu ję  s ię  T h e o d o r  
P i a c z k o w ś k i  t y f u l a r .  s o w ie tm k .  U s tn ie  i o c Z e w r ś t ó  
p r o s z o n y  Za p i e c z ę t a r ż a  od J W J P a n i  B a r b a r y  
z  Z a w is z ó w  Z a b i e ł ł o w e y  Geirerla ł l e y tn .  b .  V?. po i .  
kasz ,  m iń .  do  t e y  p e łn o m o c n e y  p le n ip o te n c y i .  n a  
U rz ą d z o n  e w s z e lk ie m i  jey d o b rh m i,  m tć r e s s a ń i i  
w  r ó ż n y c h  g u b e r n ia c h  r t ia jąćem i s ię  i o g ó ln ą  s y -  
t u a e y a  W ydanego  d o k u m e n tu  z a p isu  da  r z e c z  w e  
s i r z e d z i r n e  wyt>ażoną W j P .  IL po l i tc*v i  W o y z b u -  
u o iv i  s t a r .  m iń .  jako  ś w ia d e k  jey  w o l i  w e d łu g  
p r a ,w a  p o d p isu ję  s ię  J a n  T o m a s z e w u c z  s i a m .  b. 
d .  poi.  l l o k u  iB13 im esiącA  jnlii i d n ia  n a  s ą d a c h  
J e g o  I m p e r a t o r s b i e y  M o śc i  Sni?m. łJlii r n b h d e w -  
sk ie g b  s t a n ą w s z y  o b e c n ie  J VY J P a m  B a r b a r a *  Z a ­
w is z ó w  Z A i; 'e ł ło w a  G e n e r a ł  l e y t a n t o w a  t a k o w y  
p l ę n i p o ł e n c y y n y  d o k u m e n t  d a n y  i s łu ż ą c y /V \  J P a s 
n u  H ip o l i t o w i  W  toyzbunow i s t a r .  th iń .  sa n a  m e n -  
t e  e t  c c r p o t e  p r z y z n a ł a ,  i**talłówe p r z y z n a n ie  w  
p r o t o k o l e  w d asn ą  k ę k ą  s tw ie r d z i ł a .  P o d s ę d t k  Z i e m i  
G a b r y e l  R a k b z a .  Puw i ó r e  ośw ia d c z e n ie  r o k u  i8 a o  
n ic a  h p c a S i  d n ia .  N iż e y  w ł a s n o r ę c z n ie  p o d p is a n a  
B a r b a r a  z Z a w is z ó w  w p i e r w s z y m  fcam ążściu  
N ie z a b y  to W śk a  p o d k o if to rz y h a  n o w o g r o d z k a  a w po ­
w t ó r n y m  Z a b ie ł lu w a  k a s z t e l a n o w a  M iń s k a  G e n e ­
r a ł  lcy tna i i tovV a c z y b u ą o  o ś w ia d c z e n ie  n n ie n ie n i  
m e g o  'syna vV. K r z y s ź l o i a  N ie z a b y to w s k ie g o  p o d -  
k c m o r z y c a  n o w o g r ó d z k ie g o ,  z a k t  od '  Z ie m .  P t u  
m iń s k ie g o  t e r a ż n i e y s z e g o  1020 r o k u  i t ia ja  i 5 d n ia  
w y j ę t e  w dodątkyi K u r  j e r *  L i t .  pod  .N i 76 po- 
n t ie sz c ż o n ć ,  lu b o  go  rne  t ł u m a c z ę  z a  k r ó k  u m a r ­
tw  ie n ia  rh a tk i j '  p o ś w ię c a ją c y  c a ły  b ieg  ż y c ia  d id  
d o b r a  s w y c h  dz iec i ,  n w d ż a ją c  je d n a k  w n im  ćłię-cij 
n a g a m e i i t a  d z i a ła ń  n i e p t d p a d a j ą c y c h  r o z t r z ą s a n i u ;  
Z m u sz o n a  jes.teih te n l i  p r i y ć i y n a m i  d o  .o k o l ic z n o ­
śc i  n a in ie h r o n y c h  w  o ś w ia d c z e ń  a o d p o w ie d ź  Sw ą 
z a s to s o w a ć ,  c h o c ia ż  n ie  m a m  p o t r z e b y  u s p r a w ie -  
n i a  b i e  p r z e d  s y n e m  z c z y n n o ś c i ,  w  j a k im k o lw ie k  
w z g lę d z i e  p rż t  d  się  b r a n y c h ,  ż w ł a s c z a  k ie d y  n ie  
m ia ł e m  w  c e lu  o so b iś c ie  lub  p r ż e z  z a s t ę p c ó w  c u ­
d z y c h  m a ją t k A v ,  an i kayufeałow ż ą d a n i a , !  p r z y ­
w ła s z c z e n i a  , w ię c  n i k t  U ż y w a n ia  p r a w a  h u  s ł u ­
ż ą c e g o  z a p r z e c z a ć  m c  r t ioże .  l e ć z  p o n ie w a ż  Syn 
n ió y  K r z y s z t o f  N ie z ^ h y tw w s k i  (pod p o z o r e m  do ­
k u m e n t u  w  rok ii  1809 z a w a r t e g o  w  k o m p r o m is ;  
p a r t y k u l a r n i e  b a  w  ż a d i iy n i  s ą d o w n i c tw ie  n ie -  
p r z y z n a n e g o ,  i w  . r ó ż n y c h  s h b s e l ia ć h  w ie lu  m a -  
m ł e s t ą m l  p o m ó w io n e g o  o m e W y e x e k w o W a m e  ze  
s t r o n y  K r z y s z t o f a  N ie z a h j tó W s k w g d  o p isó w  w  
t y m ż e  d o k u m e n c ie  z a m ie s z c z o n y c h ,  a  z t e g b  w z g lę * '  
d u  ż a d n e y  m o c y  i  w a lo r u  n ie  m a ją c e g o ,  o w sz e m  
p o d  u c i ą ż l i w a ; e x e k u c y i i  p r a w  s a m e g o ź  N ie ź a b y ^ .  
to w s k ie g o .  p o d d a ją c e g o )  o g r a n ic z a ją c  s w ć y  m a t k i  
w ła d z ę  r z ą d z e n i a  s ię  w ł a s n y m  m a j ą t k i e m  i > n łe - v 
k ę s a m i ,  c h o ć  n s y h a r d z i e y  p r ł i jo m ó cn e ję  jp len ipo- 
t e a c y i  ódem ri ie  Z ab ie ł ło v Ż ey  kćsz te l& noW ey J W ;  
H ip o l i t o w i  W o y z b u n o w i  -Wydancy m o c  o s ła b ić ,  a '  
s k u tk i  w s t r z y m a ć '1i p o d  w ą t p l i w o ś ć  p o d d a ć ,  o p i e r a ­
j ą c  s w e  w id o k i  n a  n a d z ie ja c h  rob i  w r a ż e n i e  k r z y  w d  
i  szkód  z o n e y  w y p ł y w a j ą c y c h  d la  m o ich ,  ja k o b y  
s u k c e s s o r o w ;  1 w c z e ś n i e  ab y  w s z e lk ic h  z m a t k ą  
i  p e łn o m o c n y m  m o im  p le n i p o t e n t e m  p o z b a w ić  
s to s u n k ó w ,  p u b l ic z h o ś ć  g ło s e m  w ie lo w łd d h y f n  i 
p r a w o r i a w ć z y th  o s t r z e g a ,  przc-.b  ja Z a b i e ł ł o w a  są^ 
d z ą c  s ię  n ie p o d le g łą  t e m u  a r b i t r a l n e m u  w y r o k o ­
w i ,  i b ę d ą c  o b o w i ą z a n ą - k r z y w d z ą c ą  o p in ią  spr.oi 
s t o w a ć ,  a  z a p ę d  f a ł s z y w y m  w y o b r a ż e n i e m  k i e r o ­
w a n y  z w r ó c i ć  na  d r o g ę ' p r a w d y  1 s łu s z n o śc i ,  n ić -  
d o p u s z c z a m  w d a w a n i a  s tę  n ie  t y l k o  w  d z i a ła n ia  
od  m o je y  wfcli l e c z  poSi'zedhio z a l e ż ą c e ,  a le  n a  
m o c y  w y d a n C y  odęm nie '  p e łn o m o c n e y  p l e n ip o te n t  
c y i  w s z y s tk i e  b e z  C xcepcy i  p o s t a n o w ie n i a  i c z y n ­
n o śc i  W ie lm o ż n e g o  Jegorhośc i  B a n a  H ip o l i t a  W o y -  
z b u n a  s t r a ż n i k a  m iń s k ie g o ,  ja k o  z g o d n e  z m e im  
z e z w o le n ie m  i z a u f a n ie m  na, z a w a ż ę  u t w i e r d z a m ,  
a  n ik o m u  t e r a z ;  r ó w n i e  1 po  m o im  ź e y s ć iu  do  
z d a w a n ia  s p r a w y  z t invcb  pód  ż a d n y m  p r e t e x t e m  
p o c ią g a ć  n ie  z o s t a w u j ę .  an i  n a d a ję  p r a w a ,  n a d ó -  
w s z y s t k o  k u  o c a le n iu  h o n o r u  J W .  H ip o l i t a  W óyńi 
z b u n a  s t r a i n ,  m iń  z 1,p o b u d e k  mu s p r a w ie d l iw ie  
H a le ż a e y  w d z ię c z n o śc i ,  z a  z g ó r ą  d w ó d z ie s to l e tn i e

‘W iń t e r e s 3 a c h  m o ic h  ło ż o n ą  p o m o c  i s t a r a n i e ,  
w s z e lk ie  z a r z u t y  i p o d e y r z e n i a  zK iszc zy ć  m a m  z a  
p o w in n o ś ć ,  o r a z  n in ie y s z ą  o d p o w ie d z ią  n a  o ś w ia d ­
c z e n i e  w  d o d a t k u  g a z e t y  K u r y e r a  L i t .  r o k u  t e -  
r a ź m e y s z e g o  p o d  N . y 5 u m ie s c ź o n e  k a ż d e g o  i n ­
t e r e s o w a n e g o  z a s p o k a ja m  1 o n a  do  a k t  Z ie m .  P t i t  
b o b r u y s k ie g o  w n o szę -  P o d p isu ję  s ię  B a r b a r a  Z a b i e ł ­
ł o w a  G . L. T a k o w e  o ś w ia d c z e n ie  do  a k t  Z ie m .  
P t u  b o b r u y s k ie g o  d la  w p is a n ia  p o d a ć  W J P .  A n ­
t o n ie m u  K w a p m s k i e n iu  r e g e n t o t j i  S ą d ó w  p o d k o -  
r ó o rs k  ich  P t u  b ó b r .  p r z y p ó r  u s i a n i  ł ń i t  ja k o  w y z e y  
P i s z ą c a  s ię  B a r b a r a  Z a b i e ł ł o w a  G, L . R o k u  1820 
ib c a .  ju k i  s 5 d h ia  h a  S ą d a c h  J e g o  I m p e r a t o r s k i e y  
M o ś c i  Z ie m .  P t u  b o b r u y s k ie g o  e x t r a  k a d e n c y j ­
n y c h  p r z e d  n a m i  n i ż e y  w y r a ż o n e m i  u r z ę d n i k a m i  
z ie m .  t e g o ż  P tu  s t a n ą w s z y  osob iśc ie  a d w o k a t  
W J P a n  ,I g n a c y  B ie l ih o w icY  takoVve ó śy ta ad o ż em e  
do  a k t  p o d a ł  p r z y ję l i ś m y  K a s p e r  'K . t łc z e W s k j ,  
S ę d z ia  J ó z e f  W o ł o d ż k o ,  p ó d s ę d e k  Z ie lu .  P t u  B o h r .  
X a v v b ry  VV e n o H w o w ic z .p r o tu n c .  p ó d s ę d e k .  Z e  je s t  
w  a k t a c h  ś w i a d c z ę  R e g e n t  Z ie m .  .M acew ie / . .  Z. w y -  
S t a i i o w i o n tg o  s t a n u  r z e c z y  k a ż d y - n i b  r a f  p r z t .k o ­
n a n i a  j a k  s ą d z ić  n a l e ż y  o p o s t ę p o w a n iu  Z as łu g u ­
j ą c y m  n a  w d z ię c z n o ś ć ,  d o w o d z ą c y  ni c z y s to ś c i  m o ­
i c h  z a n b a r o w ,  r a z e m  o o b o w ią z k a c h  n a ą r o i ly ,  b o ­
w ie m  w r o z b i e r a n iu  o k o l ic z n o ś c i  k to 7 ś ię  z a s t a n o ­
w i ,  w e ż f b i e  w u w a g ę  to  h a y l r a r z ie y ,  że  J W .  G e ­
n e r a ł o w a  n i e o g r a m c z o n ą 'n a d a j ą c  m i w ła d z ę ,  r z ą r  
d z e n ia  o g ó ln ą  jey  s y t u a c j ą ; j e d n y c h  d ó b r  p r z e d a -  
w a n ia ,  d r u g i c h  nahy .ę ia ,  p rz e z ą s L ą w ie h ia ,  a r ę d p w a -  
n ia ,  p e ż y t k o w  w s z e lk i c h  v y y n a y d o w a n  a, e u r k c y i  
hi t y c h ż e  t ló b r ą ć h  o p i s y w a n ia ,  d u s z  jeże l iby  p o ­
t r z e b a  w y c i ą g a ł a  ' w  b a n k a c h  m o n a r s z y  ch  lu b  
pow s ź e c h n y c h  op a t r y  siT ni i c h  z a k ł a d a n ia ,  d e k l a r ń -  
ją ć i  l ó  W s z y s tk o  za n i e p o r u s z o n e  n a w e t  p o  s w » y  
ś m i e f c i  eto p o s t a n o w io n e g o  b ęd z ie  p rzez t-n .  
p r z e i s t a c z a ć  Św j m  s u k c e s ś o r ó m  hioc, , o  .d j^ ła ,  
n a d t o  w y z e y  w s p o iń ń io n ą  s o k u  1820 W .  K r z y -  
s ż to fc w T  N i e z a b y t o w s k ie tn u  , o d p o w ie d z ią  me^Via- 
g ś iu ie  ć z i h n o ś c i  h ió jc ,  jako ' z g o d n e  z jey  zezw rć-  
lenieirf  f 'H a u fa i t ić h i  rpt zatV.tz • p o tw ie r d z a j ą c ; -  n i t  
k o n iu  łe rtoz  T Ó w m e  i to o sw e in  z e j ś c i u  p o b ią ^ a ń ia  
d o  odfowieetzi,-  p o d  ja k im  r i ic b ą d ż  p o ż o a p jy j  n^ęj- 
z a c h o w a ła  p r a i t a .  . kii, yrcalyijiu ęaś  h o p p ^ u
ż  p o b u d e k  s p r a w ie d l iw ie  ‘i ia lcżn  e y  w d z ię cz a ib ś ła  z i  
p o m o c  i  s t a r a n i e ,  p rzC z  2&' IT l łozo rie r  
z o s ta ją c '  j j f z 'e k o n a n iu  , wŚzifłk ie  z a r z u t y  i' •pó^ćj '^  
rze ri i i i  ż i i i s ć z y ć  w z i ą w s z y  aa ' powiimość,-..  z a p o p iiv  
n a  ż e m  niesy.edł d r o g ą  p r z y k i a d ó W  mtogąc ^ w iąy 
d z y  n ie o k r e ś lo n e y  p i .en ip ;ofcnćyi n a c i ą g n ą ć  ' d ł u ­
gów-, p o w y d a w a ć  p f a W a  z a s t a w n e ,  lu b  w i e c z y s t o  
prze iiaż r ie j  fliiśze p o d  za ło g i  p o o d d a i t a ć ,  i f y n i  p o ­
r z ą d k i e m '  z a w ik ła ć  o g ó ln ą  ś y t i t a c y ą ,  l e ć ż  św ób tf t  
d i iy  p o w ię k s z o n y  W z u p e łn o ś c i  va  w  ż a d n y m  sp o ­
sobie  n i e 'o b a f c z d ń y  m a j ą t e k  z o s t a w i ł e m ,  z.jaldć-, 
goż  pow todu  do  m o je y  w ła s h o ś c i  w  k a p i t a ł a c f i  i  
S p r z ę ta c h  n ie  p o d p a d a ją c y c h  u .z ń rp a c y i ,  w i e d ą ą ć  
d o b r z ć  źe  n ie  z ż a d n y c h  ź r ó d e ł  d o ch o d o fv  J W ;  
G e n e r a ł ó w  toy p o c h o d z i ły ,  f ó ś c i ć  p r e te i iS y ą ?  \ V i o -  
t l ź ie c  jp b trż eb a  że p ie n i ą d z e  z o g ó ln y c h  i n t r a t  n i ­
g d z i e  W i ę ć e y  n ie  b y ł y , j a k  u  e k o n O m o w  c a łk o -  
w ic ie i - isk ła d a n e m i ,  od  k t ó r y c h  s a m a  J W . . G e n e r a ­
ł o w a  łtnpeln-je ,l u b  c z ę ś c ia m i  d o i  ajc s w y c h  odb ie r  
r a ł a ,  ^ a n d l o j ć  t ć ż  l u b d ń n y c h '  o b r u t ó w  n i e p ó ź w a -  
la ją c  n ik o tn ń  tk n ą ć , , s i ę  o i iy ć h  d ó  s w e y  k a s s y  z g r o ­
m a d z a ł a , ' b r a n e  oblig i ,  i d o k u m e n tu  n a  póżyczrinfe 
p le ń iad j .b  u  'ś ieb ie  ć h ó w a łą ,  c łopitśc iłażliy  z n a c z ­
nego, " s k r z ę tn i ć  żbd e ran eg o  k a p i t a ł u  .‘b ez w zię& ią  
r e w e r s u  p o ż w o le n ia  i w ie d z y  n a  c u d z e  o b r u c e ń ia  
potrzeliy j?  k i e d y  w y in d g a ł y  i i i t e r e s s a  w ja ź n e  c z y ­
n i e n i a  w y d a t k o i y ;  z w i e l k ą  o s t r o ż n o ś c ią  ońyĆH 
ż ą d a ć  a  n i e ip n ie y  z trudhti.śĆią ‘O t r z y m a ć  b y ło  m o ­
żn o ,  .w śz a k ź e  p r z y p a t r z y ć  s ię  m a j ą c y  w s t ę p  d o  
J W .  G e r t e r a ło w e y  ja k a  w  p u n k c i e  szafow aniu ,  p ie -  
n i ę d ź y  z ą c h o d z i łd  s z k fu p i l i  a tn ó ś e  a  z te g o  w n i o ­
s e k  iż  in n ie ,  k t ó r e m u  w ie l e  póAwierzyła, p r z y p o ­
m n i a ł a b y  gdzie ,s ię  p o d z ia ły  j a k ie k o lw ie k  p ie n ip d z e ,  
z .w łascza  , g d y b y  b y ł y  d d n e m i  w  z n a c z n e y  i lo śc i  
lu b  do O deb ran ia  z l e c o r ie m iy c z y l i ż  z a p o m n ia ł a b y  
J W .  G e h e ra ło w  a p r z e z  i o  l a t  d o p o m n ie ć  ślę  z w r o ­
t u  o n y c h ?  , L i ib o  o ś w ia d c z e n ie  z a k t ó w  Z ie m .  P t u  
g r o d z ie ń s k ie g o  p o d  im ie n ie m  J W ,  G e n e r a ł o w e y  d a  
g a z e t  K t i r y e r a  L i t .  p o d a n e  z a w i e r a , p r e t e n s y e  n a  
k t ó r e  O d p o w ie d z ia ł e m ,  nie-chcę je d n a k  w i c r z y ę  
a ż e b y  J W . G e n e r a ł a w a  p e s t ę p u j ą ć  w e d łu g  dU brbeJ



se rc a  i p rą w id e ł h o n o ru  2 p rzy jęc iem  im p ressy i do 
p o zb y c ia  się bbow iązkoW  sw y c h  p ism  w sp a r ty c h  
śvyiacl(?ct*,vem, z w ła sn ey  ch ęc i lu b  m yśli godziła  
n a  w y z u c ie  m ię  ze w szystk iego , jn iech ay  jak  ch cą  
ro zu m ie ją , ja innego  jestem  zdan ia , że su iśn ie n ie  
1 d e lik a tn o ść  jak  o b o w iązk i w d zięczn o śc i, ta k  i 
p o w in n o ść  n ad g ro d zen ia  za  d w ódziesto  p ięc io  le t ­
n ie  u słu g i p rz y p o m n ą  i do u c z y n ie n ia  sp raw ied li­
w o śc i n ak ło n ią . K oku 1821 m iesiąca  m a rc a  29. U  
teg o  m an ife s tu  podpis ta k o w y . T a k o w e  ośw iadcze­
n ie  do a k tó w  z iem sk ich  P tu  ro h aczew sk ieg o  p o ­
d a ją c  w ła sn e y  rę k i  podp isem  u tw ie rd z a m  H ip o lit 
W o y z b u n  Sędzia G ra n ic z n y  P tu  Bobr. K . O. S. J. E. 
T a k o w y  m an ife s t zapodan iem  onego p rz e z  w y ź  
W y rażo n ą  Osobę do a k t, jest do x ią g  Z iem  P tu  ro ­
h aczew sk ieg o  p rzy  je y i w p isa n y  a z n ic h  i te n  
W ypis pod  p ieczęc ią  u rz ę d o w ą  Z iem . te y ź e  d a ty  
s tro n ie  p o trz e b u ją c ey  w y d a je  sję.

Z godne z x iąg a ra i św iad czę  R o m u ald  z IIu r -  
d o w  O rd a  l le g e n t  Z iem . P t u  R ohaćkew .

R o k u  1821 apryla 27 d n ia  takowe oświadcze­
nie do gazet Kuryera L it. przyjąć dozwala się 

A n to n i Pomarnacki Sędzia.

Ó ś w i a d c ż b ń t t s .
5. E xcerpt oświadczenia z protokołu po toczn i- 

go grodzieńskiego Ptu WHeń. u> ducie rtiżey 
w yra io n e y  zapisanego , eitorundem  pod  pieczęcią  
g  -bdtką Ptu m i e ń .  jest wydań.

B oku  1821 m ca a p r y la  2 9  dnia p r z e d  a k ta ­
m i  g ro d rk ie m i  P tu  W  ileń. s taw ając  obecnie W J P .  
J ia r o l in a  G osiewska r a d e z jn a  b. Ł o m iy ń sk a  o- 
św ia d c ze n ie  p o n iższe  wpisuć do protokułu poda-  
Ja, które tak się w y r a z u o ś w i a d c z e n i e  W J P a n i  
'K a ro l in y  Gosiewskiey  r a d c z y n y  b. Ł orn tyń sk iey  
c z y n i  się o to: i i  W J P a n  J ó z e f  K a r ło w icz  b. 

.S ęd z ia  Z ie m . T rock i  w  p r e te n s j i  po  K iszkach  
j in ze z  pó ito ra s ta  la t  p r z e m i lc z a n e j ,  fo rm u ją c  sto- 
tsunki do f a m i l i i  m ę ia  o ś w ia d c z a ją c e j  się M J P a ­
l t a  1 T eofi la  G osiew sk iego , n iewolnic  i  pod .tupn ie  
p r z y  pom ocy  osób sobie p r z y ja z n y c h  na  k r z y w ię  
o św ia d c za ją c e j  się z a m i t r ę i y ł  summę J W .  Ale- 
xar jd ro w i  §Hrabi gP o c ie jo w i  p r t e z  delatorkę kre­
d y to w a n ą ,  lecz g d y  rn ą i  o ś w ia d c za ją c e j  się, ż a ­
d n e g o  p ra w a  do su m m y  tokowey nie  m a ją c , kon-  
d ycyo n a ln eg o  dokumentu w  roku 1819  a p ry la  10 
d n ia  sobie dan ego  z r ze k ł  s ię , oraz  spraw ę  podstę­
p n ie  z  sobą p r z e z  W J P a n a  K a r ło w icza  z fo rm o  
w a n ą  w yjaśn ić  1 o n ey  n ielegalność w y p ró b o w a ć , 
d r o g a  p r a w a  po czyn ił  kroki, tu d z ie ż  g d y  sądu  
g łów n ego  W  Heń. dru g iego  departam entu  w spra ­
w ie  tegoż  W .  K a r ło w icza  z  m ężem  m o im  i  
je g o  f a m i l i ią  na zamit< ę ien ie  su m m y m o je j  u  
J i r .  Hrabi P o c ie ja  będące j  s fo rm o w a n e j , nasta-  
ł e g o  w  z iem stw ie  trockim  dekretu  skutki z a t r z y ­
m a ł  p r ze to  o św iadcza jąca  się pow odując  się dó­
br cm i chęciam i, a b y  n ikt podstępnym  w yo b ra że ­
n iem  interessu u w iedzion ym  nie b y ł t p r t . f i  n i -  
n ieysze  ośw iadczen ie  za p o w ia d a ; że su m m a u J W .  
H ra b ieg o  P o c ie ja  będąca  je s t  własnością  m oją;  
i  an i do m ęża  m o je g o , an i do pretensorow  je g o  
łub je g o  fam ili i  b y n a y m n ie y  w  ia d n e y  częśei  
n ie n a le ży  i  takowe oświadczenie  d la  opublikowa­
n ia  w  g a zec ie  K u ryera  L t .  do akt sądow ych  
o d d a j ą c  one podpisu ję  l i t e g o  ośw iadczen ia  pod ­
p is  w protokule ta k i, K aro lina  z  S e leg ie ro w  G o­
siewska.

Correctum R ś g m t  Grodz. W i f n .  Jozef Bohusz-
Tak we oświadczenie może Bedakcya w Ki>- 

rye rze  L it  umieścić. Józef Horodeński Sędzia  
Grodz. Wilcń.

Sądy E xdyw izors iie .
3 N a  skutek dekretu rem m w yyn eg o  Sądu Ziem.  

Ptu  B rze sk ie g o  w dwu  3o marca ter. 2822 roku 
w  sprawie m iędzy  W J P .  Tomaszem Krasowskim  
b. Sędzią  Gran. Brzeskim i j e g o  kredytoram i z a ­
p ad łego , taxę  1 e x d y w iz y d  dziedzicznego j e g o  m a ­

ją tku  Klenik w  pcie Brzes. lezącego pom iędzy  
tychże kredytorew uznawającego. Sąd T ax  eto r-  
sh o-E xdyw izorsk i  z  o soi) nizey w yrażonych  z ło -  
ż o n y , na dzień 20 teraźn. mca a p ry la  ad fundum  
rzeczonego majątku p r z y b y w s z y ,  ju r y s d y k c ja  
sw oją rospoczął; a koleją w  dniu d z i s ie j s zy m  
wszelk i majątek W . Krasowskiego z  pod w ła d a ­
nia j e g o  i t ra d ycy o w  w y i ą w s z y , w swoje zaw ia­
dywanie z a ją ł , i od siebie administratora usta­
nowił, w ym ia r  geom etryczny majątku Klenik na­
kazał,  z  inwentowame tego majątku jednemu cz ło n ­
kowi z kola swego poruszyły kompnrłacyĄ rucho­
mego tnajątku na regestrze a wszelkich dokumen­
tów in natura samemu W . Krassowskiemu dla w y ­
świecenia wszelkich j ‘go  funduszów , tudzież kom -  
portacyą wszelkich dokumentów jego  kredytorom  
dla^zmassowania sdługow n a d z ie ń  16. marca v. 
S. te ta żn ieys tego  roku przed aktami Ziem . Brzes.  
ń azn aczy ł ,  i w olną  aąę^  persystencyą d w u ty g o ­
dniową zastrzeg ł,  w  końcu ju t y z d y k c y ą  swoją, do  
dnia 16 junii v. s. teraźn. roku odroczył.  W  k tó­
rym  terminie Sąd  E xd yw izo rsk i  spiesznie roz­
działem majątku Klenik pom iędzy W . K rassow -  
kiego w ierzyc ie li  zaymie się, oczem ja k  równie o  
zapow iedz ian ty  d la  wszystkich n ieprzychodzących  
kredytorow i pretensorow ammissyi Sąd E x d y w i ­
zorski zaw iadam iając, w z y w a  wszystkich kr e d y ­
torów  i  pretensoroitntassy W . Tom asza Krassow ­
skiego, aby z sw ojeń i pretensjam i w  Sądzie ni-  
n ieyszym  na dzień w  górze rzeczony j a w i l i  
się. D a t  1821 roku dnia  2 1 aprila v s.

Józef W ygon ow sk i  P. Z . Brzeski E x d y w iz o r „ 
Tomasz P odgórsk i P isarz  Ziśm. B rzez. 1 E x d .  
Ignacy B łażew icz  b. P r e z y d .  Grodz. Brasł. E x d - 
K arol Karczewski adwokat sub. Brzes. R eg . E x d -

P o z e w .
3 . A L E X A N D E R  I. Samowładnący ca łą  

Rossyą  etc etc. etc.
ULfr. Danielowi Buczyńskiemu Podkóm . Z a w .  

do aresztu  zaś Domicelli Pieńkowskiey i  d a lszym  
sukcessorom M ichała  Pieńkowskiego odpowiedni­
kom pozew  loco peragende executionis p r z e d  
Sąd Z iem . Z aw ileysk i  na kadencją  p r z y s z łą  ju -  
niową wyniesiony z  instuucyi S tąrozakonnych  
W.ulfa i  Feygi H irszow ictów  obywateli m iasta  
Swięcan, p r ze z  aw izacyą  Kur. L i t .  og łasza jący  
się w prośbach o warowaniu locum standi uci dekret 
niestanny marca 21 d. idącego roku z hikrarni 3 .D. 
i Hf. zapadły, o zaskuteczhienię uprzednich próśb, 
osądzenie expensow i oparcia tego wszystkiego  
na funduszu  obżał. Podkom, z  r zec zy  mienia, d e ­
bitor a kapitału , z wolną popraw ą  tcy  żałoby.

1821 kwietnia  6 W o źn y  świadczę, iż  z  t y m  
pozwem  *dwie kopie zgodne w sprawie Star. Zak.  
W u lfa  i F eyg i H irszow iczów  kupców Swięciań- 
skich przed  Sąd Z iem . Zaw ileysk i loco p er  a gen. 
de executionis na roki Sto Troieckie wyniesio­
nego jedną  J W .  D anielowi Buczyńskiemu Podkom -  
oczewisto w Łyntupach podałem, drugą I f .  D o ­
micelli Pieńkowskiey i dalszym  sucessorom zm ar­
łego  M ichała Pieńkowskiego jako nie m ającym  
ziernney posiadłości do drzw i sądowych w m ie­
ście po ttm  Swięcianach w Zawileyskim  przybiłem  i  
aresz t  na nowo u tegoż Buczyńskiego na summę 
Pieńkowskiego uprzednio za łożony ponowiłem. Jó­
z e f  Józefowicz W o źn y  Sądowy Zawileyski.

Roku  1821 apryla  6 dnta p rzed  aktami Grodz,  
ptu Zawileyskiego stawając osobiście JPan  14 o- 
źriy w yżey  podpisujący się n im eyszy  pozew  ze ­
znał P rzy ją łem  Regóht Ludwik R ax im ow icz .

“ "P ow yższy  pozew  może bydż  umieszczony  
w Kur. L it .  poświadczam. K azim ierz  Grochow­
ski P isa rz  Grodz. Z a w .


